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NOWi KY CODZIENNE

„G D Z I E K O L W I E K  S T A N  R O L N I C Z Y  I  S T A N  M I L J  S K I  
P O W S T A Ł ,  T A M  N A J P I E R W  S I  Z  W S Z Y S T K I C H  P R Ó Ż 
N I A K Ó W  Z Y D Z 1  Z M I E R Z A L I .  Z Y D Z I  S Ą  P I J A W K A M I  
R O L N I K A ;  Z  N I C H  Ż A D E N  N I E  P R Z Y K Ł A D A  S I Ę  D O  
P O W I Ę K S Z E N I A  U R O D Z Ą J ó  K R A J O W Y C H ,  A N I  P R ó C Z  
M A Ł E J  L I C Z B Y  R Z E M I E Ś L N I K Ó W ,  T E N  R Ó D  L U D Z I  N I E  
D O P O M A G A  D O  O D N O W Y  I  D O  K S Z T A Ł T O W A N I A  
T Y C H Ż E ,  U R O D Z A J Ó W .  W S Z Y S C Y  T Y L K O  Z  I N N Y C H  
P R A C O W I T Y C H  S T A N Ó W  Ż Y J Ą .  T A  K O N S U M C J A  
W  P O L S C E  T A K I  S K U T E K  D L a  K R A J U  P R Z Y N O S I ,  J A 
K I M  S T A Ł B Y  S I Ę  T E N ,  G D Y B Y  * T O  ' Z B O Ż E ,  S U K N O  
I P Ł Ó T N O ,  K T Ó R E  Ż Y D Z I  W '}  P O T R Z E B U J Ą  R O L N I C 
T W O  Z E P S U Ł O ,  A L B O  O G I E R  S P A L I Ł " .

S t a n i s ł a w  S ta s z la
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Nieporozumienie czy skandal?
P r t f . Piccard oskarża liczonych polskich

o wykorzystanie jego planfiw
B r u k s e la ,  20. 10. Prof. pic-

e« fd , zn an y  z lotu  do s tr a to s fe -  
rJ> n a  h erb atce  zorgan izow an ej  
1 okazji rozpoczM ia roku akade
m ick iego n a  u n iw ersy tec ie  bruk- 

JsLim ośw  ad czy i, że  organ iza -  
rzr  p o lsk ie j w yp raw y  do stra -  

‘Oę.ery w y k o rzy sta li jeg o  p lan y , 
tóre o p ia co w a l przed  dw om a la  
y* P ro f. P icca rd  m ia ł o św ia d 

czyć rów n ież , że w  raz ie  gd yb y  
w.ypi aw a  do s tr a to s fe r y  

^ b jn a  aię w ed iu g  p la n ó w  przez  
o op racow an ych , będ zie  m u

sia ł w y stą p ić  w  te j sp raw ie  na  
ru®  m iędzynarodow ym .

* * *
. Jak w iaaom o, p rof. P iccard  
uaw ił w  P o lsc e  zw ied za ją c  zak ła 
dy b alonow e w  L eg ion ow ie , gdzie  
^ a ł  ta m ja r  o b sta ło  w ać sw ój ba 
° n do lo tu  s tra to sfery czn eg o ,  
odczas pobytu  w  P o lsce  p rof. 
icca tu  odpyt k ilk a  k on feren cji  
P i^ ed sta w if ieliami p o lsk ich  s fe r  

aauko zych, W  cza sie  ty ch  k on fe
m ‘a ł on  P rzed staw ić  p lan y  

lotu  na  w ysok ość  30 tysięcy  m e

trów , nad którym?, p racow ał od 
kilku la t.

O becne o św ia d czen ie  p io f . P ic  
carda p o lega , jak  s ię  zdaje, r a  
n iep o io zu m ien iu . O p in ia  polska  
żyw o  za in tere so w a n a  o św ia d cze 
n iem  p rof. P iccerd a , m u si za cze 
k ać n a  au toryta tyw n e o św ia d cze 
n ie  s tro n y  p o lsk ie j, n a  p od staw ie

k tórego, b ęd zie  można w yrob ić  
so b ie  d op ierc  z a a n it  o is to c ie  
spraw y.

Jak  nam  w iadom o, w  p rzeciągu  
najbli zsych  2-ch  d n i zb ierze s ię  
R eda N aukor.a  p o lsa ieg o  lotu  
s tra to sfery czn eg o  i za jm ie  stan o  
w isk o w ob ec o św ia d czen ia  . p rof. 
P icca ra a .

fiun. Skoblin zbtegł do Barcelony
pod nazAiskiem  Stanisława B u i a M c z a

Dafszy ciąg sensacyjnych rewęlacyi

Paragraf aryjski
uchwalili Inżynierowie Leśnicy

w PIOTRKOWIE TRYB
^ p r e n u m e r o w a ć  „A B  C “  m o żn a

u  p. T- D o b r z a ń s k ie g o  
u L  S łu w a c k ie g o  9.

W ram ach  zjazdu  w ych ow an 
ków SGGW obradow ały zjazdy  
w ydziałow e. W  licznym  zabraniu  
in żyn ierów  leśnutów  (ok o ło  300  
osób ) w z ię li ró w n ież  u d zia ł p. p. 
rektor J . M ik laszew sk i i dziekan  
w ydzia łu  le śn eg o  p rot, S. D ziu 
ba łtow sk i. O m ówiono w ie le  -aktu
a ln y ch  zagad n ień , pośród  których  
na p lan  p ierw szy  w y su w a  s ię  
sp raw a  p ow ołan ia  ao ży c ia  o g ó l
n op o lsk iego  zw ią zk i in żyn ierów  
leśn ik ów .

U ehw aion.o projekt s ta tu tu , w y
k lu cza jący  p rzy jm ow an ie  żydów  
ao te j o rg a n iza c ji. W n iosek  o  
w p row ad zen ie  p a ra g ra fu  a ry j
sk iego  u ch w alon o  e n tu z ja sty czn ie

| o lb rzym ,ą  w ięk szo śc ią  g ło só w ; z 
p o śió d  k ilk u n astu  osób g ło su ją -  

' cych  przeciw ko w n iosk ow i zau w a
ży liśm y  p ro fesora  SGGW p. Gro- 

' ch ow sk iego . oraz w yższych  u rzęd
ników  dyrekcji la^ów p ań stw o 
w ych p. p H au sb ran ta , N ied z ia ł
kow sk iego  i S ch a b iń sk itg o .

Zjazd w y p o w ied z ia ł s ię  w spo- 
; sób zdocyaow an y  przeciw ko par. 

28 a  i  b p rojek tow an ej U sta w y  o 
Z agospodarow aniu  la só w  n ie  s ta 
n ow iących  w ła sn o śc i P a ń stw a , 
które to  p a ra g ra fy  k ię p u ją  y? spo  
sób  n ie s ły c h a n y  w yk on yw an ie  
raw odu leśn ika .

10-m ilionow e p o w ó d ztw o
liczno bttdynlś mksjskłe w  śródtidt® 
ciu.

Ponieważ dla lOzstrzygulęcia *pora 
gmina stołeczni będzie musiała przed
łożyć szereg Dokumentów historycz
nych, znajdujących się w  archiwach. 
Sąd udzielił zarządowi miejskiemu 6- 
mlesięcznego terminu dla przedstawię 
nia oupov iednlch dokumentów.

przeciwko gminie m. st. Warszćwy
J ^ y d z ia l I Cywilny Sądu Okręgo- 
3  W Warszawie ogłosił decyzję wr 
^ ‘‘t/inytr s >orzc międz - gmir..
Jat ,1"  a  “ Konem O O . Pam inów .

j* Hriadonu OO Paulini żądają od 
WwJ? ,VVar s« -« y  odszkodowania w  
• tw  10 milionów złotych, kwe-
B Prav,u własności olbrzymich

“htów, na których zbudowane są

A  Keja g e n . T o k a r z e w s k i e g a
wśrćd legionstów i peowiaków

20‘ 1°-J ° d b o ?  Si* tu 1)0 g a n iza c ->'1 leg io n o w o  -  p eo w ia o  ŁuzersJe zarządu  O kręgow ego ' '  ‘ ~
^ i ą z k u  L eg io n istó w , w  którym

u d zia ł ró w n ież  kon .endan-
pułkow ych  oraz prz^dstaw i-

e e PO W . Po re fera c ie  przew od-
1 'zącego p osła  W ojc iech ow sk ie-

P ostanow iono zw o łać  na  d zień
Cr l f topada do L w ow a n adzw y-
j 'r y zjazd  d e lega tów  Z w iązku

1 stów  i POW ze w szystk ich
w | [ew ództw  m ałop o lsk ich  oraz
^  J v >aztwa lu b elsk iego  i w ołyń-

g0- k tóry  za jm ie  stan ow isk o

Paryski „Gringoire ‘ donosi w dal
szym ciągu szereg sensacyjnie brzmią
cych szczegółów norwanm ggq. Miile 
ra. Tygodnik twierdzi, żc rnkty poda
ne pr zez niego są absolutnie pćwne. 
Jako jeden z najpoważniejszych fran
cuskich tygodników politycznych, 
„Gnngoire“ zasługuje na wiarę.

p e  PG 7 W A N  U  GEN 
M I L L E R A

Według ,,G.i.)goire“, Grigoriew, so
wiecki wicekonsul w  Brukseli, odwiózł 
auterr ciało g en  Millera. Ddisza ak
cją GPU miał kierować Eisenberg, 
l.tóry Zustał przydzielony do ambasa
dy 70 specjalni; misją od „Gugobesu" 
(wydział terroryTtyczny GPU). Mia 
1 owicie grupa kiótą tu na m iejsc . 
'organizował, miaiu przeprowadzić 
szereg aktóv terrorystycznych. Do dy 
spozycji grupy były oddane dwa sa 
mochody przedstawicielstwa handlo
wego C. D. n 3  X 1 CD 34 X .

Kiedy prowokacja Skoblina wydala 
się, w  „Gugobesie“ powsiała panika, 
byio jasne że Skoblina naieży na- 
tycnmiast uuryć. Zarowno Grigonew, 
jak i Eisenoerg pozostawali w  stałym 
kontakcie z Barceloną, gdzie rezydo
wał autonomiczny wydział „Gugobe- 
w".

l l / K i S Ł A V -  
B U Ł A T  JW IC Z

Agenci „Gugobesu1' opatrzyli gen. 
Skoblina paszportem u? imię polskie
go obywatela Stanisława Caiaiowi- 
czo, jiieszkanca Wilna Skoblin w to-

warzwstwie dwu agentów „Gugob" 
5u‘- odjechał wieczorem do Marsylii. 
Podróż odbył samochodem nr. 1^87- 
Samochód był hiszpański.

S K O B L I N  
W  B i ‘ ^ C F . _ O N I E

Skoblin z towarzyszami nozostal 
przez całi dzień w  Marsylii, w konsp1- 
■acyjnyir mieszkaniu vr którym wer
bowano ochotników do czerwonej 
Hiszoanii. Mieszkanie to znajduje się 
przy ul. Jouber nr. n(h Nazajutrz 
Skoblin odejchal do Barcelony malut
kim statkiem kaialonskim „Napoles ‘.

Skoblir pozostając wciąż pod ścisłą

ooserwacją przebywał w Barcelonie 
do 4 października. Pierwotnie miesz
kał w domu nr 27 przy uL San Juna* 
stas. Następnie przebywał na ul. Ver- 
di nr. 100, "a ul. At agon nr. 54 i na 
pl. Pino nr. tą.

W  H E R O N I F i
4-go października Skoblina odsts* 

wiono do Heronu i umieszczotio w d o
mu. gdzie „Gugobes przetrTymuje 
najważniejszych jeńców. Jes' to dom 
przy ul. Mijidia nr. 3. W tym domu był 
przytrzvmywaiiy. a następni* zamor
dowany wódr hiszpańskich trocki
stów, Andrzej Nin.

E u n t w  za k ła d zie  dla t r ? H o * a ł y d ł
Regularna walka z poi rją

(S E R N IO W C E , 20.10. W zak ła
dzie dla tręd ow atych  w  T okilesz- 
tach , w yb u ch ł b u n t ch orych , w y
w o łan y  tym że zarząd  zakładu  
ch c ia ł p rzen ieść  jed n eg o  z  cho
rych  zd raaza jącego  o b jaw y  ob łę
du do zak ładu  dla um ysłow o -cho
rych .

P o zo sta li chorzy zap ro tesow a li 
przeciw k o  tem u, z d en id o w a li u- 
rząd zen ie  zak ładu  i p o d p a lili bu

dynki N a  w ezw a n ie  kierownika* 
zakładu p rzyb y ły  s i ln e  o d d zia ły  
p o licy jn e , przy  czym  w y w ią za ła  
s ię  reg u la rn a  w alk a  ze zbuntow a
nym i chorym i. D op iero  po k ilko- 
god zin n ej ak cji p o lic ja  op an ow ała  
sy tu a c ję  P o d cza s r e w iz ji zn a le
ziono  a ch orych  w ie le  bron i pal
nej, k tóra n ie  w iadom o w jak i spo  
sób d osta ła  s ię  do k o lo n ii trędo
w atych

N a jn iżs zy w  d z ie ja c h  p rzyro st n a ta ir a ln y
zanotowano w bieżącym t o k i :  w Polsce

kich  z tych  w ojew ód ztw  zn ajd zie  
sw ó j w yraz  w  od p ow ied n iej d e
k la ra cji p o lity czn ej, Którą u chw a
l i  zjazd .

O głoszono o b ecn ie  dane s ta ty -1 
styczn e ruchu  n a tu ra ln eg o  lu d n o ś ' 
t i  za p ierw sze  p ó łro cze  1937 r. 
B ez p rzesad y , n iep otrzeb n ego  pa 
tosu  i  d ram atyzow an ia  s y tu a c ji  
trzeba  stw ierd z ić , że  c y fr y  te  są  
n rzcrażające . P o n iże j podajem y  
zesta w ien ia  od p o w ied n ich  cy fr  
(na 1000 m ieszk ań ców  p ierw szeg o  
półrocza roku 1936 1 p ierw szego  
oó łrocza  b ieżącego  roku.

I półrocze 1936 r.
M ałżeń stw a  S,3

U rod zen ia  26.9
Z gony 14,0
P rzyrost 12,9 (217 .000)

I p ó łrocze  1937 r. 
M ałżeń stw a  8,1 
U rod zen ia  25,5
Z gony 15.0
P rzyrost 10,5 (178.0O0

P rzy ro st n a tu ra ln y  10,5 (n a  
1000 m ieszk ań ców ) je s t  najn iższą  
cy frą  n otow an ą  na z iem iach  p o l
sk ich  od czasu , k iedy operujem y  
sta ty sty k ą  lu d n ośc iow ą , pom ija 

jąc  o cz y w iśc ie  zu p e łn ie  w y ją tk o 
w y okres w o jen n y . R ów n ież  p ierw  
sz e  p ó łrocze  1937 roku d ało  nam  
n a jn iższą  n otow an ą  k ied yk o!w iek  
w P o lsc e  c y fr ę  urodzeń. Odpo
w ied n ie  z e s ta w ie n ia  p rzed sta w ia 
ją  s ię  n a stęp u ją co :

w latach Przyrost Urodzenia 
1806— 1900 18,5 43,5
1921— 1925 16,2 34,7
r926— -1930 15,5 32,3
1 9 3 1 -1 9 3 5  13,0 27,6

I półr. 1937 10.5 25,5

* o bem ow ł °d p o w ied n ia  u ch w ała , 
n y . C ”Pew n ych  prądów  p o litycz-  
«'‘Ce“ ’p Urtui itcy ch o sta tn io  w  P ol- 
d ji e ’ "Z( ^odniczącym  zjazdu  hę- 
skj ger R araszew icz  - T okarzew -

RpłączpTr
prac p o lity czn y ch  or-

s »̂ o ot-Dliirzym
u. na linii

N a  Hn̂ Zi a W 3  ~  P a r y *
P aryż  n /  *°to iczej W arszaw a—  
d biach  sarnCb° m ôno w  o s â n̂ ick 
n y  tr ze n )a0 ‘  0 lb r z : "m p o ru s za  

jady  szyn . U n i k a m i  i O oiąga  
t, „  — , . Sc p o d ró żn ą  240 km .na g od zin e r> r,odrożn^ 240 k™- 
do P aryża  1  -2e*ot z W arszaw y  
® iinut ^ ó c o n y  zosta ł o 40

°o ść pogodtre
^  21 hm Przebieg pogody

'hmurr^y?  pogoda m glista
ł!ac2a m, PJ^cjaśinenjam., zwła- 
2 °  c Ł Ch; ? ^  Polski. DÓŚ cie- 

„ .  ..i/'<jwazn ' typu war- 
0 Pu-ktawie okw tOi m.

o m
Z a j ’z ą d z e i i i c  s e n a t u  w y ż 

s z y c h  u c z e l n i ,  u s t a n a w i a j ą c e  
o s o b n e  m i e j s c a  d l a  s t u d e n 
t ó w  ż y d ó w ,  s p o t k a ł o  s ię  z  
k r z \  k l i w y m i  p r o t e s t a m i .  D o  
s z ło  n a w e t  d o  le g o .  ż e  w  p ó ł 
n o c n y c h  d z i e l n i c a c h  ż y d z i  w e  
w ł o r e k  z a m k n ę l i  s k l e p y  w  g o  
d ż i n a c h  r a n n y c h ,  1 0  j e s t  w t e 
d y ,  k i e d y  r u c h  h a n d l o w y  j e s t  
s ł a b y .

Ż y d o m  z d a j e  s ię ,  iż  f a k t  w y  
z n a c z e n i a  im  o s o b n y c h  m i e j s c  
j e s t  w y k a z y w a l i  le m  ic h  n i ż 
s z o ś c i .  T y m c z a s e m  u z a s a d n i a 
j ą c  k o n i e c z n o ś ć  o s o b n y c h  
m i e j s c  n i k t  n ie  t w e r d z i ł ,  ż e  
ż y d z i  s ą  n a r o d e m  m n i e j  w a r 
t o ś c i o w y m .  M a m y  w p r a w d z i e  
n a  tę  s p r a w ę  w y r o b i o n y  p o 
g l ą d ,  a le  n ie  p o t r z e b u j e m y  g o  
c y t o w a ć  d la  u z a s a d n i e n i a  n a 
s z e j  t e z y  i  n ie  m a m y  z a m i a r u  
w a a w ra ć  s ię  w  d y s k u s j ę  n a  te 
m a t  w y ż s z o ś c i  t e g o  c z y  in n e g o  
n a r o d u .

W y s t a r c z y  n a m  p r o s t e  
s t w i e r d z e n i e ,  ż e  j e s t e ś m y  n- 
n i, ż e  s w o j ą  o d r ę b n o ś ć  c e n i 
m y , n ie  c h c e m y  p o d d a w a ć  
m ł o d z i e ż y  p o ls k i e j  w p ł v v  o m  
s r o u o w i s k a  c a ł k o w i c i e  o b c e 

go d u s z y  p o ls k i e j .
Ż y d z i  n a t o m i a s t  f a ic t  w y z n a  

c z e n i a  ,m  o s o b n y c h  m i e j s c  u -  
w a ż r j ą  p o  p r o s t u  z a  o b r a z ę .  
K o m e c z n i e  c h c ą  p c h a ć  s ię  m ię  
d z y  P o l a k o w .  C z y ż  p r z e b y w a  
n ie  w  s w o i m  t o w a r z y s t w i e  
j e s t  d la  n ic h  a z  t a k  p r z y k r e ?

Z a t a r g  p o le g a  n a  t y m , ż e  P o  
l a c y  c h c ą  s ie d z i e ć  w  s w o im  
g r o n i e ,  ż y d z i  n a t o m i a s t  c h c ą  
s ię  w m i e s z a ć  m i ę d z y  P o l a 
k ó w .  T a k i e g o  s t a n o w i s k a  ż a 
d e n  P o l a k  m e  z r o z u m i e .

K i e d y  c h o d z i ł e m  d o  r o s y j 
s k ie g o  g im n a z j u m  u c z n io w i e  
P o l a c y  s a m i  g r u p o w a l i  s ię  o -  
s o h n o  d i a  z a z n a c z e n i a  s w e j  
o d r ę b n o ś c i  i  a m b i c j i  n a r o d o 
w e j .  Ż y d k i  n a o d w  r ó t .

C z y m  to  m o ż n a  w y t ł u m a 
c z y ć ?  K o m p l e k s e m  n i ż s z o ś c i ?  
Z n a n y  b y ł  t y p  ż v d a ,  w s t y d z ą 
c e g o  s ię  s w e j  ż y d o w s k o ś c i ,  u -  
p a r c i e  u d a j ą c e g o  P o l a k a ,  T y p  
ten  s p o t y k a  s ię  c o r a z  r z a 
d z ie j .  O b e c n ie  z y d z i  r a c z e j  
c z u j ą  s ię  p o w o ł a n i  d o  k i e r o -  
v  a m a  i r z ą d z e n i a  in n y m i  n a 
r o d a m i ,  a  ni< t y l k o  d o  n o r 
m a ln e g o  ż y c i a  w e  w ł a s n v m  
g r o n i e ,  s

T o ' w c a l e  n ie  p o c z u c i e  n iż  
u z o ś c i , k t ó r e  n a k a z  w y o d r ę b 
n ie n ia  t r a k t u j e  j a k o  p o n i ż e 
n ie ,  a le  p o c z u c i e  w y ż s z o ś c i ,  
c h ę ć  w y w i e r a n i a  w p ł y w a  n a  
o h e e  n a r o d o w o  ś r o d o w i s k a ,  
s k K n i a  ż v d ó w  d o  z a c i ę t e j  
w a lk i  o  s i e d z e n i a .

Ż y d z i  a lb o  c z u j ą  s ię  g o r s z y 
m i  o d  ; n n j c h  n a r o d ó w ,  a lb o  
l e p s z y m i :  z a  ż a d n ą  c e n ę  n ie  
c h c ą  b y ć  t a k im  s a m y m  n a r o 
d e m , j a k  w s z y s t k i e  in n e .  P ó k i  
t j n  k u m p ie k s  ż y d o w s k i  n ie  b ę  
d z i ; p r z e ł a m a n y ,  ż y d z i  b ę d ą  
z a r z e w i e m  f e r m e n t ó w  i s p o 
r ó w ,  b ę d ą  d y n a m it e m  r o z s a 
d z a j ą c y m  z w a r t o ś ć  i  s p o i-  
s l o ś ć  n a r o d ó w  c h r z ę ś c i  la ń  
s k ic h .

P r ó b y  o p o r u  w c b e c  t a k  u -  
n i i & k o w a ń y c h  f o r m  w y o d r ę b  
n i e n i a  ż y d ó w ,  j a k  o s o b n e  m ie j  
s c e .  —  b ę d ą  m u s i a ł y  w y w o ł a ć  
r e a k  j ę ,  to  z n a c z y  d ą ż e n i e  d o  
w y o d r ę b n i e n i a  id ą c e g o  d a le j .

J e ż e l i  ż y d o w s k i e  a w a n t u r y  
n a  w y ż s z y c h  u c z e l n i a c n  n ie  
u s t a n ą ,  t0 t r z e b a  b ę d z ie  d ą 
ż y ć  d o  s t w o r z e n i a  o d r ę b n e j  
w y z s z e j  u c z e l n i  d la  ż y d ó w ,  w 
k t ó r e j  z e b r a ’ b y  s i ę  w s z y s c y '

ż y d z i  - s t u d e n c i  i  w s z y s c y  ż y 
d z i  p r o f e s o r o w i e  z  c a ł e j  P o l 
s k i .

W o b e c  z a ż y d z e n i a  c i a ł  p i o  
f e s o r s k i c h  n a  n i e k t ó r y c h  u -  
c z e l n i a c h  z a g a d n i e n i e  t o  n ie  
b ę d z i e  t r u d n e  d o  r o z w i ą z a n i a  
p r a k t y c z n e g o .

'W y ż s z a  u c z e l n i a  ż y d o w s k a  
b ę d z ie  m o g ł a  p o k i e r o w a ć  w y -  
c ł o  v a m e m  m ł o d z i e ż y  ż y d o w 
s k i e j  w  s p o s ó b  d la  n i e j  p o ż ą 
d a n y ,  to  z a .  b ę d z i e  m o g ła  
p r z y g o t o w a ć  ż y d ó w  d o  p r z y 
s z łe g o  ż y c i a  w  k r a j a c h ,  w  k t ó  
r y c h  s ię  o s i e d l ą .

R ó w n o c z e ś n i e  w y o d r ę b n i e 
n ie  z a r ó w n o  s ł u c h a c z y  j a k  i 
p r o f e s o r ó w  ż y d ó w ,  s t w o r z e n i e  
o ś r o d k a  n a u k i  ż y d o w s k i e j ,  
m o / e  s ię  w ia ln ie  p r z y e z v n i ć  
d u  k o n s o l i d a c j i  ż y d o s t w a  i 
p r z y g o t o w a n i a  i c h  d o  s a m o 
d z i e l n e g o  ż y c ia .

S ą d z ę ,  ż e  P o l s k a  c h ę t n ie  
p r z y c z y n i  s ię  w  t e n  s p o s ó b  d o  
w p r o w a d z e n i a  ż y d ó w  n a  d r o 
g ę , k t ó r a  m o ż e  z  m c h  u c z y n i ć  
t a k i  s a m  n a r ó d ,  j a k  w s z y s t k i e  
in n e ,  l e c z ą c  w  te n  s p o s ó b  c h o  
r o b ę  k o m p l e k s u  ż y d o w s k i e g o .

Z arów no u rod zen ia  jak  1 cy fr j  
' przyrostu  n a tu ra ln eg o  w yk azu ją  

n iep rzerw an y  spadek , sp ec ja ln ie  
zaak cen tow an y  w  roku b ieżącym , 

'Z u p e łn ie  od m ienną ten d en cję  n i'
J tu m iast w yk azu ją  cy fry  zfconów, 

W cy fra ch  b ezw g lęd n ych  liczb a  
1 zgon ów  w zro sła  z  236 ty s . w  

pierw szym  półroczu  1936 r. do  
254 tys . w  p ierw szym  p ółroczu  r. 
1937. S tan ów  tc na p rzestrzen i  
jed n ego  roku w zro st o 36 ty s ię c y .

Do tego  trzeba a o d a ćk że  w śród  
d z iec i śn r e r te ln o ść  je s t  zn aczn ie  
w yższa . P r zec ię tn ie  um iera co p ią  
te  d ziecko , a w  rodzin ach  robotn i
czych  i ch łop sk ich , m ieszk a ją cy ch  
w  c ia sn y ch , p rze lu d n ion ych  iz 
bach , n a w et co d ru g ie .

C yfry  te  n ie  w ym a g a ją  chyba  
żad n ych  kom entarzy . Spadek p rzy  
rostu  n a tu ra ln eg o  z  18,5 do 1U,5 
na p rzestrzen i 37 la t  j e s t  zbyt  
w ym ow n y, aby trzeb a  było o b ja ś
n ia ć  grozę  położenim

561 w y p a d k ó w
heine>M£dśna

M E L B O U R N E , 20. 10. Z anoto- 
w ano tu  561 w ypad ków  p ara liżu  
d z iec ięceg o , w  tym  19 w śród  do- 
rc słyc łj. W  42 w ypadkach  n a stą 
p iła  śm ierć .

Minister Ĥ ss
jedzie do Rzymu

B E R L IN , 20 10. Z astęp ca  H itle 
ra na sta n o w isk u  sz e fa  p a r tii na- 
roaow o - so c ja lis ty c z n e j o trzym ał 
zap roszen ie  M u sso lin ieg o  do w zię
c ia  u d zia łu  w  u ro czy sto śc ia ch  15 
roczn icy  m arszu  na R zym  w  dn. 
28 i 29 paźd ziern ik a  b. r,

M inister H e ss  uda s ię  do 
W ioch na cze le  d e leg a c ji z łożonej  
z k ilku  osób i rep rezen tow ać bę
dzie  tam  k an clerza  ÓŚUM&.
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S Ł O Ń C E
ty schód' Zachód

t -  V l a - 31

K S I Ę Ż Y C
tyscf.od i Żscfiod
17 -J i [ 8 - i g

DŁ dnia Cbyłó
tO -22  6—24

Dziś św. Urszuli 
Jutro św. Rorduli

iłyr Zakł. „6 esche"
Ci ężfcoranny

W  W o s D u T l t

samothod&we}
KATOWICE,. 19. 10. W pob liżu  

M ikułowa u leg ł k a ta s tro fie  sa 
m ochód zauładów  G iesch ego , któ
rym  jech a ł n a cze ln y  dyrektor  
tych  zakładów  m i .  P ogorzelsk i. 
Skutkiem  w ypadku dyr. P ogorze l
sk i m a złam aną rękę i p ęk n iętą  
pod staw ę :zaszLi. R aim y je s t  
rów n ież  szo fer  sam ochodu.

P rzyczyn ą  w ypadku było zbyt 
gw ałtow n e zaham ow anie na  ś li
skim  a s fa lc ie  skutk iem  czego sa 
m ochód zarzucił.

Przyjaciel żydów iiod maski
Kulisy decyzji wileńskich lekarzy

Paradoksy wileńskiego Ozonu
Dzm  ju ż  do rzędu pew ników  

n a leży  ..tw ierd zen ie , że w sp ó łp ra 
ca  lekarzy  P olaków  z żjd am j do 
niczego  n ie  doprow aazi. W choazą  
tu w  grę różn ice  rasow e, różne 
pojm ow ania obow iązków  i p ow o
ła n ia  K karsw ieg'’ Żyd-leKarz z a 
w ód  sw oj u w aża  za  b u sin ess  jed y 
ni* i pod tym  kątem  w id zen ia  re 
g u lu je  sw oja  Zawodową m o ia l 
n ość .

Pom im c tych  praw  elem en tar
nych , lekarze w ileń scy  d elegatów  
do P ozn an ia  n ie  w y sta li. P ostara  
m y s ię  o d sło n ić  k u lisy  całej tej  
przykrej dla narodow ego, w a lczą 
cego W iln a  —  spraw y. N ie  zaw a
żyło tu , o dłuwo, w ysokie procen
tow o zażyd zen ie stan u  lek arsk ie
go  w  w ojew ód ztw ie  w ileń sk im .

w wołom
zap renum erow ać „ABC" możni, 

u p. FzadKowskieJ ~  '
(kfOHk srsnrrtewv)

N a d ecyzji negatyw  nej — n iew y- 
sy łan iu  d elegatów  i do P ozn an ia  
zac iąży ł w p ływ  klubu L ekarzy  
P olsk ich  (lekarze —  „państw ow - 
cy “ ) na czele  k tórego sto i pułk. 
dr. D obaczew sk i, m ąż znanej ' l i 
tera tk i. Dr. D obaczew sk i zdecyao  
w any „sanacor", o sta tn io  „ozono  
wiec" u m ieję tn ie  p od staw ia  nogę  
w szelk im  „zakusom  an tysem ic
kim !" (S w oją  drogą b ied n y  ten  
„Ozon". Jak ież  jeszcze  sprzeczno  
śc i d o łączą  s ię  do ogó ln ego  b a ła 
g a n u .) .

Dr. L ob aczew sk i na" łam ach  
„Słow a" tak  e d s łe n ił sw oje  „w ła  
śc iw e"  ob licze : „In icja tyw a w p io  
w adzen ia  do organ izacyj lekar
sk ich  —  p aragra fu  „aryjskiego"  
—  w yszła  z pew nych s fe r  p o lity 
czn ych  C harakterystj-czny bo
w iem  je s t  fak t, że  p ierw sze , zaa
p robow ały w prow ad zen ie  para
g ra fu  aryjsk iego  ok ręg i o zn ik o 
m ej ilo śc i żydów* . Po w prow adzę  
niu  lin ii p odziału  na  P olaków  i

Pensjonaty wyłącznie dla anrjczyKtf*
powstaną na Huculsrczyźnie

MlisiyczM nmm -* f rzeczywisto#
Chłop w y tr w a  w  walce z  żydam i

Zwykłe, gay m ow : o polityce, Ra- byłby w stanie zrobić więcej, m i się 
dom zostnie wymieniany, jaka je d n i,s robi!" i Ł d. i t. d. — reklamuje iię  
t  najpotężniejszych baz polskiego so- magistrat „czerwonego Radomia".
ejslizrr.n. Socjaliści mówią iużo o Ra 
ttomlu-. o  rozsądnej gospouarcc miej- 
sldego samo ządtt, n pc epszenia się 
dolą p-zecięmegr robotnika, o  m iso  
wym ustępowaniu okolicznych włc 
ścian ao PPS. Usiłują zaimponować! 
— zmniejszeniem się oezrouocis a s
faltowymi nawierzchniami wielu ulic. 
NaNmym często to wystarcza. „Nikt 
ryle nie zdobił dla miasta! — nikt nie

2 daleka wygląda to wszystko uar- 
Izo  pięknie — i te 75 proc. socjalistów  
ogólnej liczby, m ieszańców  i te pięk
ne plany na przyszłość i rozładowanie 
bezioboc.a ! nawet ie  piękne nawierz
chnie łącznie ze zwyżką plac 1 szerze
niem kultury przez czerwony magi
strat.

Z buska jednsK — nopatrzywszy na 
to widać nrawdę -. Owe tysiączne

cst&zfrria m

iH M P m saG R O E K O yS

iB tirL Ł
łrf Wg *

Ss&fe

n ie  P olaków , m iędzy św ieżo  pow
sta łym i organ izacjam i zaczn ie  
się  n iezdrow a ry w a liz a e jt  ( ! ? ! ) !  
i licy tow an ie  s ię  in  m i n i w ł -  j

W ilno n ie  w y sła ło  sw ych  d e le 
gatów*, bo jak  zau w aży ł ,,tra fn ie"  i 
i głęboko pułkocznik: „urządzę
n ie  zjazdu  n ie  w  cen tru m  pań
stw a  u tru d n ia  rów nom ierne obe
s ła n ie  d e lega tów  przez okrę
gi..."  ( ! ! ! )  T ylko d la tego  a n a 
iw n i m yśle li... O czy w iśc ie  b yło
by n a jlep ie j, gdvby ta k i Zjazd od
był s ię  w  W arszaw ie. F rek w en cja  
lekarzy  -  „p ań stw ew eów "  b yłaby  
m urow ana.

O sym patiach  dr. D ooaezew sK ie  
go —  d zia łacza  „Sirzelca"  n s w i
leń sk im  teren ie , do żydów  n igd y  
n ie  .w ątp iliśm y, tu  jednak  ch c ia 
łoby s ię  przypom nieć p ew ną zno
w u zb yt znaczną p raw d ę: W  przy  
sz io śc i lenarze-żydzi n ie  będą  
m ogli n iety lko  n a leżeć  do „Zwiąż 
ku lekarzy  polsk ich"  a le  i p raco
w ać w  P o lsce  z tej p rostej p r z y 
czyny, iż  na  M adagaskarze i w  Pa  
le s ty n ie  p racy  b ęd zie  w bród.

U  Kosowie Huculskim odbyło się 
posiedicnie dwudniowe Rady Między
komunalnego Związku „Karpaty 
Wschodnie", pod przewodnictwem 
prezesa Piotra Typiaka. Międzykomu
nalny Związek „Karpaty Wschodnie” 
popularyzuje letniska i uzdrowiska 
wojew, stanisławowskiego, oraz dąży 
d - tego ,aby przybywającym letni
kom zapewnić jak najlepsze warunki 
wjjnOczynkowe, ‘1 ■

Po ożywionej dyskusji uchwalono 
kilka spraw ściśle organizacyjnych, o- 
raz wnioski dotyczące ułatwień tury
stycznych, połączeń kolejowych i au

tobusowych i t. p. N a stęp ie  w y g a 
szono szereg referatów. W drugim 
dniu uczestnicy obrad zwitd; iti lecz
nicę dr. Tarnawskiego w Kosowie i 
odbyli wycieczkę do V7yżnicy w  Ru
munii i przełomu Czeremoszu por So
kolnikiem. Jak korespondent Wasi 
dowiedział się w rozmowacł prywat
nych, w przyszłym sezonie letnisko
wym otwarte zostaną na Huculszczj ź- 
nie pensjonaty i wille wyłącznie dla 
aryjczyk ów, tak więc tegoroczna ak
cja ABC dała dodatnit wyniki, i Hu- 
culszczyzna zatraci pomału nazwę 
„żydowskich letnisk”, (is).

Rewizyta a ks, Hllnki
w Rózemborku

ize) Proooszcz tutejszy, ks. uzie, 
kan Jan Tobolak rewizytował w 
dniacn ik 1 3C bm. ks. p i« a ta  An
drzeja Hlinkę z Różemborku, który w

połowie sierpnia r. b. odwiedzi* Z*- 
kopane. Za sprawą ks. dziekana 1 bui 
mistrza uzdrowisko nasze zgotował* 
wówczas czcigodnemu wodzowi SR 
wuków serdeczne przyjęcie.

Rzeźnieę cnnsfciianlp-aficzność!
Otwiera aię B.oł..ość otrzymania dostaw  mięsr i słoniny do ^ojsk.. 
Refiektanei chcąc* uziąć udział w przetargach proszeni są o .giaszatu* 

strych adresów dc kwatcrmiotizost wa w —icku

Kronika prowincjonalna

r tO Z N C

j j  ^  jhrześciiadSk* ftfms. tjarće-
robę starą męską, zm ie

niam na pierwSzorzęd„e bie.sk e  ms 
tjrirly. Białecki; teiefoi, 3.3LDŁ

[M ĘB LF-

A. TAPCZANY

Bognctwo iism'ecna się każdemu. 
Zbieranie znaczków pocztowych 

est popłatn*, poucza ące, lokatą, 
Zbltrajm" w szyscy, twórzmy mi li - 
nową srriie zbieraccy wzorem innych 
państw. Czytajcie najwiękS ie pismo 
tilitu iistyure Polszi. Zaabońowąc 
pocztą mb Administracja „Kurier —  
FJUtel”. Bydgoszcz, pomerska 36, 

Numery c kazowe bezpłatnie.

rzapkl 
W cyjne

wojskowe, poli
cyjne, urzędnicze, o 

raz sportowe, szofersińe 
studenckie, uczniowskie, 
poleca: Cieszkowski, 12 

Nowy Świat 12. Uwaga! ebo* Ag.. 
ta, tel 9.26-yg _____________________

K apelusze męskie 
przerabiała na 

merłne fasony, odiwir 
zam, farbuję. Ciesz

kowski 12 Nowy św iat Iż- Uwaga!
cbok Agriiu, telefon 9-26-9o

PIERWSZOSZfDH)
S K —-asa Zakład krawleclc. WŁ Ja.

*frrcb«Vi HARSZAL 
K0W5KA 85 B! 14
ceny b, przy-tęp"*

k u p n o , !>p r z e.oa £

^ jJwnye? do jrttónl* 
j f r t .  I 1 Torped >. podróżne,

biurowi t - arytmometry 
^ * 5 ® ^  Thałea: doży wy ber mi

łsy r  okazyjnych Spr, edot — Kt pno 
— Remonty. Ameznide?, Baiurstar- 
‘cowaka 83 teL 700-05,

many, * Kozetki, F oteie-ł óżan, Karła- 
p y -łó tsa . Dogodne warunki. Finna 
chrześcijańska Robota gtvr rautowa
na. Chłodna 64

r izc <7~ nroc.I) zwolenników TUR-u 
PPS-u i ZZZ topnieją gwałtownie do 
skromnych seiek, sz^n^nie kultury 
ogranicza sie do j-ządzania docliodr 
wych przedstawień, rozładowanie zaś 
bezrobocia staje się prosiym blafferr.

°-zyjrzyjmy się jednak owym s o 
cjalistom — zobcczmy co to za lu
dzie jaka ich narodowość, jakie usto
sunkowanie się do Naroirn polskiego 
cechuje tę grupę ludzi, którzy „sinia
ło" 1 „otwarcie" wypowiadaj? sw e  
poglądy

Gd razu na sunym  wstępie zoba 
czymy — że po większej części są tc 
żydzi. Zyt jest socjalistą 1 lo  nie tyl 
kc na terenie “adomia, ale wogóie 
na terenie całej PcSskl. Zyd jest to 
cjalisią„, bc żydów? z tym wygodnie 
be będąc obywatelem świata zrzucić 
usiłuje z siebie Obowiązki i cię
żary. jakie nań włożyło państwe w  
granicach którego żyje i z całkowitym. 
Spokojem zabrać się do przeżuwania 
własnych, destrukcyjnych problema
tów'. ty ostatnich latach — tak przy
najmniej się mów! — dal się cauwa- 

1 żyć duży przypływ robouiikow' do 
wszelkiego rod ajtt związków, opa_

! tych o PPS, M o g ło tj .b y ć  to obja
wem nao-r groźnym, gdyby nie poU- 

| tyka magistratu, która ryrainie wska- 
i żuje uam jakie są przyczyny tc 
go „napłvwp” robotników do szere- 

jgów ZZ2L
j Magistrat bowiem uważając, że pra 
‘ cy potrzebuje tylko robotnik zrresio  

t a - 1 ny w którymś ź t  jw iązaów  socjali- 
picerskie, Oto- -stycznych rozdziela pracę między 

„swoich", pozostała grupa cezrobot

■ M B r— W W H M R  \

Radie TelefunU eŁ, F ch o, U nior., W a- 
runki dogodne. Cen* fabryczne 

„O rm on d e" 5 (F .Ł a r m o n ia ) .

MIÓD

M l ń n  S08% gwarancji, kd- IUU racymy. k ż iu e  g«*
10 kg. rabat. 

OGRODNIK
tunki. Przy 

PS/CZElARI. 
r.ęta \  telefon 6-32-355

NAUKA I WYCHOWANIE

ąr dis Czyteln.czeK ABC W.ecja!- 
ulyi. i ł o i i y  codziamM* ^

A h r n .  r  u  ależy kupować so- 
• n  .L L s  I* lidne! Niebywuły

wproś: wybór bajecznie pięknych fa
sonów. Ceny za gotówkę mimo solid
nego wykonania wyjątko vo nisfcte, 
wa/ur.ki dogodne, gdyż -a tOO złotych 
miesięcznie można m ie1 luksusową 
sypialnię, gabinet lub jadalnię, rkrom- 
niejszą ?. 50 zł. Wymieniamy za do
płata meble siarę na n o w  Sa >n Vy- 
twomych Mebli ST RADELłCKf, No
wy św iat 80, róg Pierackiego, l-sze 
piętro. Okazyjne meble pochodzące z 
zamiany wyprzet emy Koszykowa 67 
w pedwórzu, >eL 700-38 i Miedziana 10 
Pierackiego 17.

j r j i |  t  gtjknre i nowoczesne
n i B U  Salony, Gaoiuety, Sy
pialnie, Stoło.r® oraz urządzenia ku- 
-an’ przedpokojów i sztuki pojedyń- 
eze. Dział mebli tapicXtekioh połets 
A iżencze ..wid I Ska. Mazowiecka to

HEBLEFuosa chrześci
jańska X 1 e  i-  

ko w sk i" Mowy Świst on 
Duży wybór nowoczes- *<* 

nych mebli gotówka •— ratamŁ Sztuki 
pjiedyncze

PRACE ZAOFIAROWANE
mmw

JaL otrzymać ^ ra c .ł 2wMc‘ó sie do 
Administracji JkBC“, W arszara, 

AŁ Jerozolimskie 8a. Ogłoszenia o j »  
scuaiwania 1 aaofisrowattiu pracy aa- 
mieszczamy z ustępstwem 6o prw; 
W wypad_aci jzasadnicnycb hezpłi 
' s i c

PRACE POSZUKIWANE 
w *w m m

nych me zrzeszona i nie lopicrająca #c 
cjafistycznej gospodarkr musi cierpieć 
za swoje zuputrywania.

ty' tych warmkach, gdy postawiono 
ultiinatum: „będziesz należał — bę
dziesz jadl- nie będziesz należał- to  
zdychaj!", nie dziv.i nas ta „masowa 
proklamacja socjalistycznych uczuć", 
to co powszechnie nazywają radom
scy dziatacze spoa czerwonych sztan- 
daJów „powszechnym zrozumieniem 
wlasnvch i partyjnych interesów".

Do „partii" ndeźy nicuśw iau-miiony 
narodowo robotnik i ziyd. Nie należy 
natomiast do niej chłop, którym zv y- 
hll -ią chw«!ić socjaliści.

Chłop nie śpiesz, z akcesem l nie 
chce się bratać z ly d tm , energicznie 
odpiera wszelkie próby werbunku, sto 
jac na stanowisku raź -aiętvm.

Radon, nie ciiw'slJ sij Przytykiem, 
ale chce dowieść Polsce, że zdecydo
wany, zjednoczony irout :hło„„ w  ak
cji bojkotowej, mbże wskazać wielkie 
możliwości handlu po małych mia
steczkach i wsiach, skupionego w  rę
ka :h uświadoniiu.iegi Polaka

Przytyk chce dc -*leść, że chłop nie 
jest oocjallstą, że wstydzi się tego 
miane i wreszcie, że stoi n« st.aży po. 
skości tw. stanowiskj w ie lk ie j  i silnej 
Polski. _  Polski, w  której has.o „Pol
ska (Ha Pniaków" stanie się prawem.

Leonard Pooog.

Były pomocnik U erow .„k i „Agencji 
Pocztowej" poi zukuje jakiejkol

wiek pracy Po£te-resf w te  „Chętny" 
Mokobody.

•j podpłk, arm. rosyjs*. (Polak 
narocjnwiec) znający kilka obcychB 3? ! . . , .   ...................

ięzykó-w 1 muzykę (fortepian) poszu
kuj: jakiej bądź pracy, nawei ftzyct- 
nej za minimalne wynarrodzenie. 
Zgłoszenia do Redakeji Ąl. Jeroz. 3a 
pokój Nr- 10 dja Jastrzębskiej.

Marod03.de bezrobotny, rolnik z zs- 
yodti potzukute pra^y oraz prosi 

o palto. Zgłoszenia i oliary prosimy 
kierować de Kantoru ABC. Al. Jero- 
-oiimskifc 3-a. c  11. dla „naród owca-
rolnik-

Aresztowanie
narodowca

w  Częstochowie
W tzęstocbow}* t polecenia »ę 

dztego sledc \  zostił aresztowany 
instruktoi pjwm towy Stronnictwa Na
rodowego Jan Barański. Pozostaje 
on pot zarzutem v yglo zenia szeregn 
przemówień, w  których prokumtf a 
dopatrzyła się cech naw oływ ana do 
pt^ełmema przestępstwa.

O V RV iYWE* ŚNIĘTE
■ »  ■  ■  największy wybór
Śledzie i konserw u«>!eca nu ̂ ,* i 
„SPGtKAFYBAiiOW" hoża « «

W ŁOWICZU
żap ren u m erew ać „A B t “ m-^tna 

u p. W ierzb ick iego  
tli. P il*ud«kjego  12.

BY U G O S ZC Z
ŚMIERĆ PRZT PRĄCI 

W czasie przetaczania k.agonow 
na dworcu Bys.gorac, - -Wscnoa 
wpadł pod wagon 6-łetni przetoko
wy, Antoni Bloch. Koła obcięty mu 
lewą nogę. Bloch zmarł wskutek u- 
plywu krv.i.

N a tym  samym Jw^rcu rw itacj 
przełączeniowei ' zaczadział ' ciężko 
wskutek nieszczelnego ^ ec .. ‘taflo- 
w ega 57-Ietni Tomas : Wajedziński. 
Udaio się gc utrzymać przy iy d u .

GROOKO
BISKUP SUFRAOAN T  GRODNIE

W czasie sobotniege- pob: tu  w 
Grodnie ksiądz nuncjusz Fnip Cortr 
zi oświadczył, że atarania m.cszkań 
ców Grodraa w sprawie naznaczenia 
biskupa. - sufragmia wileńskiego na 
Groano zostały uwieńczona pomyśl- 
njun rezultatem i uzgodnione t wlu- 
izam i kościelnyau. i świeckimi.

OFIARNOŚĆ KOLNIKÓF’ 
Rolnicy ofiarowa.i aa rzecz V«ezro- 

botoyeb m. Grodna ponad 1_CG t  
ziemniaków, ty ciąż jeszcze iiaplj-wa- 
ją nowe trasisoorty koleją i furman
kami. - ........
POMORZE
BEZROBOTNI U P. tyOJFtyODY

tO M uRSK lf.G O
ty' związku i  wypowiedzeniem pra

cy w Grudziądzu robotnikom zatrud
nić nym doraźnie przy pracach miej
skich wyjeertała delegacje bezrobo - 
nych grudziądzkich do p. "Wojewody 
Pomorskiego, przedstawiając mu stan 
sprawy. Robotnicy dotychczas zatruć 
r.ieni przy pracach doraźnych opłacani 
byli po 18 zl ze 6 dni pracy. Obecnie 
Żafząd Miejski posisno*vił wypowie
dzieć wszystkim robotnikom prace, 
aoy ich przyjąć na nowych warun
kach.

tO-LECIE KONScRW.tlORTUM
W BtPGOS/.CZY  

Ur Byogoszczy miejskie Konssrw! - 
torium Muzyczne pod k ie . proŁ A. 
Róslera obchodzi w rok i bieżącym 10- 
lecie sw ego istnienia. 2 tej ekazjl or
ganizuje Konserwatorium Muzyczne 
w nicdzieię dnia łą  października b. r. 
w auli gimnazjum im. Mikołaja Ko
pernik! o godz. ZO-ej „Jubilftszowy  
Koncert" ty stęp bezp!atnv.

INSPEKCJA W ięZI ilS 
W Bydgoszcz'' bawiła Komisja Min. 

Sprawiedliwości,’ która przeprowadziła 
inspeKcję tutejszego więzienia. Kom i
sja zwiedziła także pobiiskie_ zakiady 
karne i v.-ięzienia w  Koronowie i For
donie, w  Trzec.ewnicy i Lusz.:ówku. 
Ponadto zbadano gmach bt Senn ia- 
rium Nauczycielskiego w  Rcyni, który 
w najbliższym czasie zostanie zamie
nione na Zakład Poprawczy,
STRAJK PROTESTACYJNY ZYDÓD 

Żydzi bydgoscy przyłączyli się d« 
ogólnopolskiego strajku żydostwa i 
dnia 19 b. m. od g jdziny g — 1? tnhtli 
zamknięte sklepy. T ik  samo wstrzy
mali si ? oni od posłania dzieci swych 
ao szKÓł. („.).
LUBLIN

POZOSTALOśCI MINIONYCH 
tyOJTN

(JK.). U Zamościu ostatnio robot
nicy, zatrudnieni przy jopjsmJ rowów, 
natrafili na Kości ludzkie Znale::i«n< 
obok przedmioty świadczą, żf kości 
•są szczątkami poległych w  walca żoł
nierzy.

ZDERZENit SAMOCHODU1
7. M orO i lYKLFM

(JK). W Luolinie na ulicy Kiakow- 
sfcic Przfomieście »ąmoehód ciężaro
wy prowadzony prze? szofera K*ro!l 
Kaczkowskiego -wpedt ua motocyki 
prowaozony przez Wjtkowskiege Zbi- 
niewa. Wskutek zderzenia Witkowski' 
dozuai ogólnych potłuczeń.

« *IFP< Y P i.OMIF.NfiACH 
(JK). We wsi Ku|no pow. bilgi raj- 

sifiego pożar strawił szereg i omów  
ty płonącym domu żyda Mendla Pan- 
cerman? upaliła się żywcem 73-letnla 
żon!. Pancermana Chanc i ich gfgcho- 
nięmą wąuczka, Zlata Rosenberg.
SOSNOWIEC

$K AZANIF KOMUNISTÓW  
Po 2-<łniow«i rozprawi® prrecjwko

kiłkunfiftó Komunistom, sąd .norę- 
gow; skazał głównego oskarżonego 
St. pjdrażu ns 6 la t więzienia, Wis- 
dyriawa O lesiakowi m  ó lat St.

Szewczykowa na 4 lata i ięzienis7 
Pozo3ta” oskarżer. zostali unie

winnieni.
S l * * i ± Ł * W o W

T"AG! CZNA ŚMIPRĆ D^.EOI
W Maniawie, pow. nadwórniańs! i- 

go, niejaka Anna Oizędowicz, wycho
dząc do pracy w polu, pozostawiła w 
mieszkaniu jw oji i lieietnie dziec.. 4- 
letnią Mari< i półtoraroczną Dornę. 
Pozojtnwione bez óoz&ru dzieci, a- 
wiąc się najprawdopodobniej zapałka
mi, nodpalily suszące się na piecu fco- 
nop.e, przy czyn* poparzyły się tak* 
sild e, ż* v/ przeciągu 4 godzin umai 
ly. Ogień w porę spostrzeżony zostai 
ugaszony przez sąsiadów, (js.).

' kODPAuENSE 
ty Żabiem — P o d sy ła , pow. kos- 

sowskiego .spalono 3 stugi siana, war 
tośd po oke '0 300 zi- naieżące d~ miej 
scowych kupców żydowskich, brari 
Samuela i Perca Miilibauerów. (js.).

Stanisławów obchodził uroczyście 
50-leei« zgor.u Amatora, Gillera, 
powstańca i cdonka rząd: narodo
wego w  r. 1853, sybirakn historyka 
ł publicysty, który ostatnie lata sw, 
go życia spędzi! w Stanislamowl-o i 
v  okresie 18S0 — 1887 położy* nie
spożyto zasługi około rozwoju tycia  
społecznego w  Stamśtawuwie. _ Po 
Mszy Sw. z udziałen przedstawicie
li włacb, orgarizac;. i gpołeczeń- 
«twa, udano się pochoóeni na femeir- 
tarz, u pochodnranti gdzie odkryła. 
się oefilsda, rłożMP* w ieńcóy na 
grobie Giiler* i odśpiewano pieśni 
patriotyczno.
W OŁYŃ

Z G y B. GUbEKNATOR/
C A p S K T E C D  

ty  Jezioranach pow. zdoiounow- 
skiego zmai‘ b. gubernator żytomier
ski, jelit. Zmarły był pułkownikiem 
irmii rosyjskiej, poczem w*tąnń do 

,i- ajwsiiar i ■-areki-.- djs zb.cjii do 
Polaki . osiłJI w  majątKu Jeziorany. 

fO m C lb SOŁTYSA 
Sołtys —si Sokoiówka kolo ty7yszy ■ 

gródka udał się w  nocy na w ie', w  ce 
lu skontrolowania wart nocnych. W 
pewnym momencie ujrzawszy kilku 
osobników usiłował ich wylegitymo
wać, wówczas oni rzucili się na nie»o 
i pobili go do utraty przytomności. 
Sołtys poznał w napastnikach Arseni- 
k* Krtywokulskiego i Anatazego To- 
karusia.

NA P. M. 5. W GDAn SKU 
Na terenie tyołynia bawi delegacja 

Macierzy Szkolnej w Gdańsku pod 
prze w. p. Stępnir, która rozwija oży-

silenie funduszów, potrzebnycn »  
dalszą budowę polskich s z s ił  na t*  
renie Wolnego Miasta. Społeczeństw* 
nie szczędzi oriar na .wspomniany cel 

ŚMIERĆ PIJAKA 
We wsi Kartlicy pow. kowelsłt 

zmarł nagle wskutek zazycm nad* 
miernej ilości alkoholu niejaki Miko
łaj Kariiczuk, gospodarz tej wsi.
W t B R Z M z E

DO> EKSPORTOW T  
Sekcj'a handlowa korporacji ku

pieckiej w  Gdyni czyni tara-ua •  
utworzenie t. zw. domu ekaporbu* t~ 
go, Który załatwiałby dla drobniej
szych eksporterów w kraju czynno 
ści zwiazant z ■wwozem.

JIAGI R ACZEK 
U  brzegów polskiego morsa. U -  

obserwowano ciągi dzikiego “taccwi 
wodnego. Ns przelotach v idzl aię 
sznury azikich kaczek, która U te  w 
głąb lądu nad jeziora haszubndf 
Nad mierzeją H eissą obwrwowhu, 
był przelot gęsi nowo ziemskie i, ata- 
da kaczek markaczek

IśAMOBOJSTWO kai-RALA  
Wczoraj wieczorem w  jednej z ma

łych restauracyj wileńskich wystr**- 
iem z rewolweru w skroń pozoawh eię 
życia kapral, Zygmur.. P^diewski, * 
Wilna. Przyczyny samobójstwa nie u- 
stalono.

zYDZI PROTESTUJĄ
Zarząd gminy żydowskiej w Wilnie, 

który postanowi) wezwać wszystkich
czionków gminv do strojku protestu 
cyjnegu, proklamowanego tta jutra 
przez Bund i organizacje ayionistycz- 
ne na znak protestu przeciwno w p«  
wadzeniu gnetta ławkowego na w y ż
szych uczelniach

ńPOŁiC7ENSTW O KOP-OWi 
W ramach uroczystości ł i - ic c i . 

KOP-u, które odżyli się w e w szyst
kich miejscowościach, gdzie stacjonu
ją oadz.aly tej formacji w  Yrogdo* - 
szczyżnit w  now, Dziśnienskim lud
ność wręczyła oddziałowi KOP*u cięż
ki karabin maszynowy z zaprzęgiem, 
ufundowany nrzez mieszkańców gm.- 
ny ProzoaorK., W Wiiejce spo.eczeń- 
stwo miejscowe ufundo\.-a'o KOPowl 
srebra trąokę sygnałową, oraz zło - 
żjło  jOo zł. na fundusz społeczny 
f.D P ‘u. Wszędzie na terenie . ojewó- 
dtwa wileńskiego i nowogródzkiego 
ludność wręczyła .ddziałowi KOPY. 
rozmaite podarki. W Iwieńeu zap<* 
czątkowano zbiórkę na oudowę d e 
mu luaor ego im. M arszaka Piłsud
skiego. W wielu miejscowościach zto-

wioną propagandę mającą na celu za- żono ofiary na FON.

Kranika, poznańska
° DDMt RtlZHAft- £  5RUDH|A T j

T E a T R Y
TEATR POLSKI: Małżeństwo* 
TEATR WIELKI: .Zemst* nieto- 

p*r-a"

KlNJk.
A K ił LO- „M e Ufaj męZcryznm". 
CORSO: „Nowe przygoc^ tarzan. 
GUO1 \-. „Oraynat M»c»*orowski”. 
GWIAZDA Trataigar"
MiTROPCLI:: Dzie., szczęście”.
OŚWIATOWI T. C. L.: Dziś o

godz. 4: „Rfa Rago", o 6 i 8:
źłtno".
RENAI3SANCE: .Niesamowiti 

d w " .
«.LOŃCt: „Ostatnia nor skazańr»* 
SFJNKS: ,W«!( Cewrsk'”
8 WIT* „New JorL — San Franci-

•CO**.
TiĘCZA-Lazarz „Ogród Afisenj*. 
TĘCZ,* - Wild. -Szaiza JekKłej 

Brygady*.
WIF.SONA*. Jtrólow a dżungli".

PIĘKNI! OKAz. -TĘŻENIA 
N a terer e łowiectwa Rudnik 

pow. „aamotuiskiegr ubi* właściciel 
ziemski Mańskowski jelenia w i r  
183 kg zo ti.cznymi rogami o 14 
gałęziach, takopesonych t  tw. ko- 
~->ną.

SAM OBóJSTRT DYREKTORA 
Dnia tS bm. w .piwnicy we wias- 

nej willi n_ Kamiennej Górze po
wiesił się dyr i  wrpółwiascici*' st?,-

rogardz’ iej firm y .J*aprP Franci
szek Guttman. ż*rzyczyi» sa<aobuj- 
stwa zna: ego bogacza nie z o s ta ł, 
ustalone.

N IE U boN Y  STRAJK  
ŻYDOWSKI 

Ogólny strajk iydow sld nie objął 
r uznapip W szystkie *klepj żydow
skie- których w Poznaniu jest nie- 
w ele były dziś przedpołudniem < - 
twarte.

NOWY WICEWOJEWODA 
W środr przybędzie do Poznanii 

flowomianowany wice-w^jewcdi p< ■ 
zrusióski Łepkowskl, celem oojęci_ 
stanowissa.
CECH RZEŹhilKóW DLA WOJSKa  

N adywyciajac walne rfcroŁiatlz*- 
uio członków Cechu Rzeżnidko • Wę
dliniarskiego w  Poznaniu uchwaliło 
wczoraj ufundować s<.iandat dla je
dnego s pułkóu artylerii w Pozna
niu. Będzie to dar wyłącznie rzemio
sła rzeźnicko -  wędliniarskiego, 
INAUGURACJA ROKU NA W.S.H, 

Inauguracja nowego roku szkolne
go W. S. H. wyznaczona soataia ns  
23 bm.

POGR2.EB WETEk ANA  
Pogrzeb ś p Cieleckiego, ostat

niego uczestnika pnv;s'ania 186? ro
ku .w artego ^sieguaj w I o znanie 
odbędzie się z kaphcy szpitala gar
nizonowego z honorami wojskowym'.
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AGRESYWNOŚĆ
IDEOWA

Spraw a Z N P  n ie  je s t  za ła tw lo -  
fta. M ożliw e n a w et, że  w  p i ak ty
nę zadzie zm iany n ie  będą tak  
is to in e  jak  to s ię  m oże n iek tó -  
*Yn. zd aw ać, lu b  jakby to chcia- 
bo p rzed staw ić  P o d a w a liśm y  g ło  
Ry  sam egu  n a u czy c ie lstw a ,' k tóre
go zdaniem  w p io w a d zen ie  Kura
tora je s t  ty lk o  p ó łśrod k i am n ic  
n it  znaczącym , je ś l i  n ad a l na  
sw ych  sta n o w isk a ch  p ozostan ą  
w izy ta torzy , ku ratorzy  i in sp ek 
torzy  z  pod znaku  Z N P.

A le  n a w et tak d aleko id ące , 
konKretne p o su n ięc ia  je szcze  n ie  
gw ara n tu ją  zu p ełn ej lik w id acji 
n a  teren ie  szk o ln ic tw a  rozk ład o
w y ch  w p ły w ó w  czerw on ej a g ita 
c ji. Poir..m o, że  w ie lu  lead erów  
związKOwych trak tow ało  zw iązek  
jed y n ie  jako n a rzęd zie  g iu n to w a -  
n ia  sw y ch  w p ły w ó w  i za p ew n ie 
ni,-. so b ie  osob istych  k o rzy śc i w  
kom pletnym  o tu m an ien iu , u le g a 
ją c  w p .yw om  zew n ętrzn ym  s ta li  
s ię  fan a tyczn ym i prop agatoram i 
k om u iiizu jących  idei.

Ich  s i łę  s ta n o w ić  b ęd zie  n ad al 
sen  fanatyzm  i a g resy w n o ść  id eo 
w a . M ożna ich  w p ły w y  z lik w id o 
w a ć  ty lk o  podoDtiym fan atyzm em , 
id ącym  w  innym  k ierunku —  n a 
rodow ym  i  k ato lick im . M. R.

* csdiiwd p u l i i y k a  K o m u m k a t y j n d  w  P o ls c e

Cltłop prlski nie t-dzie budowff ptywfnl dli iyddw
Konieczność budowy auiodrogi Warszawa — Łooz — Śląsk

K O L C E  b i z

K ap ita ln e  za g a d n ien ie  zarów no  
dla  ży c ia  gosp od arczego  jak  i ze 
w zględ u  na ob ronność państ.wa  
p oru szy ł p. inż. M. S . O kęcki w  
sw ym  re fe r a c ie  - b r o sz u iz e -p . t. 
Z agad n ien ie  p o lityk i kom unika*  
cyjn ej w  P o lsce .

BŁĘDY D O TYC H C ZASO W EJ  
P O L IT Y K I K O M U N IK A C Y JN E J

P od  w zg lęd em  kom unikacyjnym  
zajm ujem y o b ecn ie  n ie s te ty  jedno  
z ostatn ich  m ie jsc  w śród  narodów  
św ia ta .

N ie szczę śc iem  w  n a sze j d otych  
czasow ej p ań stw ow ej p o lity k i ko
m unikacyjnej j e s t  n iezrozu m ien ie  
d o n io s ło śc i za g a d n ien ia  m otoryza
cji tran sp ortu  oraz  brak w ia ry  w  
m ożliw ość  o s ią g n ię c ia  rea ln ych  
w yników . P rogram  p o lityk i kom u
n ik acyjn ej w  za k resie  tran sp ortu  
ląd ow ego n ie  lic z y  s ię  w ca le  z  w y
m agan iam i p rzy sz ło śc i. P rzew id u 
je  on  3 m ilion y  zł n a  budow ę no
w ych  dróg p ań stw ow ych , 2 m il. 
zł. na su b w en cję  dróg  sam orządo
w ych , a  pół m ilion a  zl. na  su b 
w en cję  dróg gm innych . P oniew aż  
tych  dróg, raczej oezaroży  je s t  
k ilk a se t “ ty s ię c y  Km, p rzeto  w y
c ią g n ię c ie  w s i p o lsk iej z b łota  
rozłożone je s t  n a  k ilk a  s tu le c i. P o  
za tym  bu d u je s ię  u nas d z ie s ią t

ki k ilom etrów  d ió g  o n iećorzecz- m usi nastąpi*- zc  w zg lęd u  na po- 
! nym  ł n ieb ezp ieczn ym  przekroju  , +rzeby ro ln ic tw a . D o ty ch cza s w  
'■ poprzecznym , pom im o p rotestów  
! fach ow ców , a  d la tego , że  k w estia  

ta n ie  zosta ła  od  w ie lu  m iesięcy  
rozpatrzona i uzgod n iona  z góry.

‘f .o i e t m k a

R ó żn e  konsolidacje
rrrd re  i głupie

(lc) „S łow o-  p iane.

Taka kom olklaeja jest rozumna 
a e mogą być ł głupie Konsolidacje 
gdy jeden chce bia*ego, drugi 

trarnego i oto... konsolidują się. 
Taka konsolidacja może bvć dzi; 
teai albo naiwniaków, albo ludzi 
nk ,-zetwych, w  tym mniemaniu, 
tc jeoen chc< oszukać drugiego, 
albo oo gorsua może polega1' na 
nlezałaiwieniu sprawy, którą za
łatwić nmezy ! ąd pod pozorami 
nas - konsolidacji -o i .  ti.wic w iel
kie niebezpieczeństwo dtsku pro-

- « *  "i

grams czczości programu.
I d a le j:

Konsolidacja uronnictw pudczas 
wojny Gabinety konserwatywne - 
liberalne w  Anglii poucza, wojrr 
nasz gabinet Witos —> D iszyński 
—  Sapieha podczas inwazji bolaze- 
wieki jj. Wtedy tana kotiSOiidacja 
powiada: odłóżmy załatwienie
-vszystkich sporów, wszystklegc co 
nas dzieli, wszystkich spraw w któ 
rych jesteśmy innego zdania na 
później, a teioz zjednoczmy wszy
stkie nasz® siły tylko dla jednego, 
jedynego «.elu wypędzenia wroga.

Konsolidacja od góry ^
a nie konsolidacja od dołu

C at-M a cb iew łc . k oń czy:
Skonsolidować Bjndeczeństwo 

trzebc dokoła celów, -ogra ..- 
Trzeba jkerwłej wiedzieć gdzie chc» 
«ię iść a polem dopić.o wołać, 
„rówrr j krok ’ No i poza tym 
Konsolidację trz,ba zaczysąć od 
góry, b Die bota, Nk możni

konsolidować chłopa i robotnikiem, 
i.siędza z naucz; c eietn, mlodo- 
wsijwca z młoaopolakieni „napra
wiacza” z endekiem, oocjalisty z 
lewiaianem nie»konsol:dowawsz> 
przeaiem ministrów między obą, 
nieskonsolidowawszy wojewodów z 
polityką państwową.

Obrona kultury zachodniej
i wsoółpraca z  Zachodem

„C zas-  pitraW;
Tradycja walki z  Rosją, tradycja 

Wbrony kultury zachodniej, winni; u 
na- j tać si, nie tylko wspo- imlerń«m 
krzepiącym, ducha narodowegu.Wln 
na stać się na wszelkich odcinkach 
neszego życia wskazaniem wskaza
niem irogi postępu, który dać nam

może tylko współpraca, i achodem  
i wykorzystam^ jfcjjo z loby czy. 
Obrona k u ltu ry  Ł icn od n iej n ie  

p ow inna p o leg a ć  na o fen sy w ie  
na w sch ód , a  w sp ó łp raca  s  za  
cn oaem  na w sp ó łp ra cy  s  N ,ttm ca- 
mi.

Studenci-chrzeicijanie
w uniw ersytecie j e r o z o l m k i m

,.M om enł “ m e la n ch o lijn ie  n-
sze

W  jerozolimskim uniwersytecit 
mogą nasi smdenci Spokojnie sit 
Iziec. Ale nie tylko nasi. W  jerozo 

Umskim uniwersytecit, w naszej 
Wyżstcj Uczelni nie ma żadnych o- 
oonych tawek dl? innych »tuden- 
ów nie-żydów. Jest na uniwersy 

tecie kilku studentów - chrześcijan, 
* jecna cłuześcijanka która studiu

je literaturę ! ebrajsieą. Ale cl nlc- 
żydzi nie wiedzą nk o prawyen I 
lewych ławkach. Oni nic n k  wie 
dzą: i e  student ..mie w iaścłw h  
mieć na swojej egltymacjl w  dzi
siejszych czasu-h taki specjalny 
Stempel, który oznacza jegt miejs.:e 
siec :enia, według jeg pochodzenia. 
N a jlep ie j w ięc , żeby  w szy scy  

żydzi p rzen ieś li a ię  na  te n  szczę 
ś liw y  u n iw e r sy te t jerczo lim sk h

N O W O C Z E SN A  T E O R IA  
T R A N SP O R T U

U zg o d n ien ie  w sp ó łp ra cy  tra n s
portów  ląd ow ych  n a ir a t ia  n a w et  
w p a ń stw a ch  o w ysok iej cy w iliza  
c j i tech n iczn ej, na  duże tru d n o śc i 
ze w zg lęd u  na p rzerost rozbudo
w y k o le i.

W  ty c h  k rajach  jednak , gd zie  
o g ó ln e  p otrzeb y  n arodow e, a  n ie  
in tere sy  f isk a ln e  resortów  z  ko
le jam i zw iązan ych , są  w y su n ię te  
na p ierw sze  m ie jsce , w sp ó łp raca  
ta  zo sta ła  u łożona, i obok gęstej  
s ie c i k o le jow ej buduje s ię  now e  
drogi, k tóre są  k o n ieczn ie  a la  ob 
ron n ości i  ła tw o śc i zm ob ilizow a
n ia  k raju .

N a to m ia st w  P o lsc e 'm y śl w yb u 
d ow ania  p ierw sze j d rog i sam o
chodow ej łą czą ce j Ś lą sk  z W ar
szaw ą, a  przech od zącej przez  
Łódź i k o sztu ją cej n ie  w ie le  w ię 
cej za  1 km ., n iż  k osztu je  o b ecn ie  
przebudow a i  u lep sza n ie  1 Km 
starej d rog i u w a ż a n e .je s t  przez  
nieK tóre d ecyd u jące  w  te j d z ie 
d zin ie  czyn n ik i za m rzonkę.

Z ad an iem  n ow oczesn ego  tr a n s 
portu  j e s i  pc d n ie s ien ie  dobroby
tu i b ezp ieczeń stw a  ca łegc  n aro 
du. In te r e s  obronny je s t  zgod n y  z 
in teresem  gosp od a i ®zym.

T R A N SP O R T  KOLEJOW Y

B udow a n ow ych  lin ii  k o le jo 
w ych  w ym aga o stro żn y ch  i  dokła
d n ych  stu d ió w  z  punktu  w id zen ia  
ca łok szta łtu  n ow oczesn ej k om u ni- 
Kacji. N ie  m ożem y bow iem  dopu
śc ić  do p rzerostu  k om u n ik acji ko
le jo w ej, ja k  to  m ia ło  m ie jsce  
przed la ty  w n ow ych  krajach  U  
n as u zgod n ien ie  rozw oju  i w sp ó ł
p racy  Kolei z  tran sp ortem  sam o
chodow ym  j e s t  m ożliw e  i ła tw e .

T R A N S P O R T  K O N N Y

tym  k ierunku ad m in istra cja  p ań 
stw ow a n ie s te ty  p raw ie  n ic  n ie  
zrobiła- N ie  p o tra fion o  w ykorzy
sta ć  potężn ego  zap asu  s i ł  robo
czych  na w s i, k ió rą  przy n iew ie l
k ich środkach f in a n so w y ch  m oż
na Dyło uru ch om ić ja a o  dobro
w olne św ia d czen ia  w  nazurze  
C zynniki rządow e z a s ła n ia ją  s ię  
brakiem  u św ia d o m ien ia  na  w s i, u- 
skarżano s ię  na n ie c h ę ć  do szar- 
w arków. S k arg i te  są  ca łk ow icie  
u zasadn ione, trud no bow iem , aże- 
fcy azarw ark b y ł p op u larn y  w śród  
ch łop* p o lsk ieg o , je ś li  w  taa im  
np. R ad zyn iu  za szarw ark  budu-

Troskr o n a leży te  d rog i w ie j-  j 
sk ie  n ie  m oże o g ra n iczy ć  s ię  do 
sam ej budow y n ow ych  dróg, lecz  
m u si obejm ow ać s j  stem a ty czn ą  
o rg a n iz a c j i u trzym an ia  ich , in a 
czej bow iem  n a stą p i zn iszczen ie  
rep rezen tow an ego  przez  n ie  m a
jątki* narodow go.

ZM OTORYZO W ANY
T R A N S P O R T

R ozw ój transporcu  zm otoryzo
w an ego  zo sta ł w  P o lsce  z,“ham o
w an y . M usi on  b y ć  jak  najprędzej 
rozw iązan y  n a  trzech  p ła szczy z 
n a ch : od p ow ied n iego , dobrego i 
ta n ieg o  w ozu , ta n ich  i rzete ln ych  
w arun ków  ełcsp loatacji oraz od-

mEPOKOZVMXEFIE
U r z ę d n i k  c z y t a  g ł o ś n o ’ 
. . . W i e l k i  m ą ż ,  z a w s z e  c z u j 

n y ,  n i e z m o r d o w a n y ,  o j c . e c  r o 
b o t n i k ó w ,  t w o r z y  c ie l  n i e z ł o m 
n y ,  i n t c j a i o r  n i e z r ó w n a n y ,  m ą  
a r y ,  n i e s k a z i t e l n y ,  r z u t k i ,  o  
b a j e c z n e j  o r i e n t a c  o  s u b t e l 
n y m  w y c z u c i u ,  t r o s k l i w y ,  z a 
p o b i e g l i w y ,  o s t r o ż n y ,  o d w a ż  
n y ,  p r z e d s i ę b i o r c z y ,  o p a t r z n o 
ś c io w y . . .

1  o n a  „  _  . .
P r z e s t a ń  n a r e s ’’ lie c z y i a ć  t e n  
w s t ę p  z  „C z e r w o n i a k a “ o n a 
s z y m  s z e f i e  i  p r z e j d ź  d o  te g o  
m i e j s c a ,  g d z i e  p r z e c i n a  w s t ę -  
gę:.i

U r z ę d n i k :  k i e d y  to
ej s ię  p ły w a ln ię  dla żydów . | p o w iea n ie j d la  ru ch u  sam ochodo - m e  „ C z e r w o n i a k " ,  j a  t m m a c z ę  

T rzeba w ięce j rozsądku i tak tu , w ego  s ie c i dróg . M otoryzacja  a r t y k u ł  z  „ I z w i e s t j i "  o S ia l :  ■ 
Do roDÓt drogow ych  w yk on yw a- tran sp ortu  n a stą p iła  w  ca łym  cy- nir 
nych dob row oln ie przez  lu d n o ść  w ilizow an ym  św ie: ie , m u si n astą -  
należy p od ch od zić  z  pun ktu  w i - ' p ić  tak że  i  u nas

A U T O D R O G I 
A  N IE  A U T O ST R A D Y

M usim y w  P o lsc e  p r z e stą p ić  do 
budow y au tod róg  u zasad n ion ych  
gospodarczo  oraz za p ew n ia jących  
k orzyści s tra teg iczn e . K oszt bu
dow y 1 km dobrej au tod rog i, a 
n ie  lu k su sow ej a u to stra d y  tu ry- 

1 s ty czn ej, p ow in ien  w y n o s ić  w  na-

dzenia n a jb liż szy ch  i n a jd o tk liw 
szych  je j p otrzeb  n a  m iejscu , 
przechodząc stop n iow o  do dal
szych odcinków .

M A R N O W A N IE  M A JĄ TK U  
N A R O D O W E G O

Szarw arki n ie  m ogą b y ć  przy
m usow ą p ań szczyzn ą , m u si w  n ich  
być p o d n ies io n e  to , czym  on e są , 
to zn aczy  zdrow ym  od ru ch em  na- \ szych  w aru nkach  p rzec ię tn ie  po
rodu do w ydobycia  s ię  z  b iota  i n iżej 200.000 zł. P ierw szą  au to- 
b ezd rozj. W  ok ręgach , w  k tórych  d rogę ni leży  zb u cow ać nu trasie  
są  m ie jsco w e  żw ir j lub  Kam ień W arszawa —  L ódź —  Ś ląsk . P rzy  
n iew ielk a  zapom oga (k ilk a  ty s ię -  >lituny k o szt budowry a u tod rog i 
cy  z ł .) ,  u m ożliw i w ybu d ow an ie  ua od cin k u  W arszaw a —  Ł ódź

' w y n o si m n iej n iż  20 .000.000 zł. 
Budow*a m oże b y ć  zakończona w  
c ią g u  2 la t. W yb udow anie te j au 
todrogi oęd zie  m ia ło  w ie lk ie  zn a
czen ie  d la  rozw oju  m otoryzacji, 
jako dow ód zd ecydow anej w o li  

, rządu  do rozp oczęcia  p ow ażn ego  
m oto ryzow an iu  p o isk i.

k ilom etra  d rog i o  d o sta teczn ie  
tw a id e j n aw ierzch n i. E udow a k i
lom etra szo sy  p ań stw o w ej k osztu 
je  p rzec ię tn ie  około Bu.000 z ł., u- 
lepszem * Istn ie jących  d rog  (po
k rycie  n a w ierzch n ią  g ład k ą) ko
sztu ją  p rzew a żn ie  p ow yżtj 100 
ty s ięcy  zł. za km.

DROGA Dn SŁAWY
J e s t  s ię  n a p r z ó d  t a k a  n i c o 

ś c ią ,  t a k ą  n i e z n a n ą  m i e r n o t ą  
l i t e r a c k ą ,  k t ó r e j  u t w o r ó w  n i k t  
n a w e t  n i e  c h c e  w y d a ć  j a k  —  
R o g o w i c s .

P o t e m  p i s z e  s ię  l i s t  o t w a r t y  
z e  s t w i e r d z e n i e m ,  i ż  r o z b i o r y  
b y t y  d l a  P o l s k i  m n i e j s z ą  k a t a  
s t r o f ą  n i ż  w p r o w a d z e n i e  g h e t - 
ta  ł a w k o w e g o .

W n e t  , , H a j n t “ z g ł a s z a  się 
p o  w y w i a d .

W s z y s t k i e  „ N a s z e  P r z e g l ą 
d y ' ,  . , ,5-te R a n o " ,  „ W i a d o m o 
śc i  L i t e r a c k i e " ,  „ C h w i l e " ,  
„ D z i e n n i k i  P o r a n n e " ,  p r z e d m  
k o w u j ą  t ę  rozm ov> ę .

I  o d t ą d  R o g o w i c z  d l a  c a łe g o  
„ f o ł k s f r o n t u "  j e s t  w y b d n y m  
p i s a r z e m ,  c z o ł o w y m  p r z e d s t a 
w i c i e l e m  p o l s k i e j  n łe r ć t tu Ą j ,  
w n i k l i w y m  o b s e r w a t o r e m , 
s u b t e l n y m  s t y l i s t ą ,  g ł ę b o k i m  
m y ś l i c i e l e m . . .

P r o s t e , c c ?  ( k o i . ) .

Już są pąci^CP u BLIK LEGO N. Świat 3 5

Jak kolw iek  tran sp ort k onny je s t  
o grom n ie  p rzesta rza łą  fo i m ą  
tran sp ortu , to jed n ak  w  P o isc e  
zn a czen ie  jeg o  n ie ty lk c  a le  m cle-  
je , a ie  n a w et s ta le  w zrrsta . W pły
w a  n a  tc ubóstw o m a ter ia ln e  kra 
ju , a  przed e w szystk im  w ad liw a  
p o lityk a  kom u n ik acyjn a . T ran s
p ort k on n y  w  P o lsc e  j e s t  d z is ia j ławkowe 
pow ażnym  konkurentem  k o le i, z 
d ru g iej za ś  s tro n y  n isz c z y  w ie l
kim  kosztem  u lep szon e  drogi oraz  
powoduj* n iep orząd ek  w  ruchu  
drogow ym  i  w ie le  n ie szczę ś liw y ch  
w ypadków  D la teg o  te ż  ro la  tran s
p ortu  k onn ego m u si być o g ra n i
czon a do w łis c iw y c h  m u przew o
zów  n a  o d le g ło śc i k rótk ie .

1
Siciński nr. 2 -

W ystąpił w  obronie ży c fiw
W thrzycielskie wystąpienie prezesa Klubu Demokratycznego

U Z A S A D N IO N A  N lE PO P IT yA R - 
NG&Ć SZARvVARKÓW

P op raw a  sta n u  dróg  gm innych

S z iiłk a  { iN n it
ZKBfGtfU

MPTOPIRIN
,  MCTO’-

trepami, w ...
zagraniom mL..

Mnctużycin przy budowie elektrcuni o Brześciu
Winni muszą Dóiść do t l e n i a

W icilde ""'-un^enle na ostatniej 
r—l?ie miejskiej w yn„lało oświadczę 
nie * ezv!enta  ̂ m. Brześcia n. B. 
Wójcika, z część rur betonowych u- 
łozonj ch przy budowie nowei Elek
trowni paroturhjnowaj w Brześciu n. 
B. a służących do dopływu t odpły
wu wody jjst  pęknie‘a. Po tynr o- 
iwiadezeniu .sahrai cłoa radny Mar 
czyk, Który byl nr m*ejscu budowy i 
sam ogląoał te pęknięcia. Zdaniem 
rad. Marezyka ®tan rur jest wprost 
katastrofalny. r'oszt przeróbki ru 

rociagu wynosić oęazie ok 50.000 zł.,
a więc 50.000 zl. wyrzuconych'w bło-
to. Radny Marczyk cświadczył, „żt 
Inż raz trzeba w Brześciu n. B. skoń

PODRÓŻUJ SAMOLOTEM

ezyć z tym i kwiatkami'-.
Budowa rurociągu koszt i rslła ok. 

120.000 zł. Radny W iczyn zbadał 
uszkodzenie i sfwlerflzil, i e  rurociąg 
jest zupełnie zepsuty, swe puem d- 
wienie rad. MarczyK zakończy) powie 
dzeniem: „ju i raz - Brześciu trzeba 
skończyć z nadużyciami i winni mu
szą pójść do więzienia i niech władza 
nadzorcza nareszcie dowie aie co 
dzieje się w Larządzłe Miejskim".

Prezydent miasta starał *i? w szt.- 
kimi piłami osłabić panując;; ne sab 
obrad burzliwą atmosferę leer us 
lowania prezydenta spełzły na ni- 
czem. thniosek rad. Marczyka gostal 
prz; jęty i rad- v ybrała specjalną 
komisję z 5 rad. Sprawa ta rz«t- 
stawia się bardzo zagadkowo i ia łe  
miasto z niecierpliwością oczekuje 
tu wynik badań Komisji Radziec

kiej.
Na marginesu tej spraw; warto 

zaznaczyć, ź( pierwotnie Elektrow
nia miała ty ć  uruchomiona w 
picrwsrych dniach miesiąca paź
dziernika 1 ., następnie termin zo
stał przesunięty na 15 grudnia, 
jak aie obvCnie dowiadujemy termin 
ten nie zostyni ‘ednak dotrzymany 
i w roku bież. Elektiownia nit zo
stanie wykońciofla W jakim ci asie 
roku przyszłego zostanie Elekirow- 
nf- iruch„miona również nie Jest 
wi ł&on o. Jak wynika % oświadcreil 
prezydent; Wójcika dotychera 1 mia
sto ydało na budowę tej Elektrow
ni zł, 910-OflG. — Ogólny koszt budo
wy wynosić będzie 1.350.000. {Stol
nie Brześć me ma szczęścia z budo
wą Elektrowni, jati z żadną poważ
niejszą pracą Inwestycyjną. (A .N ).

N a w szy stk ich  w y o z ia la ch  U 
J . P . w prow adzon o j u i  gh etto  

W yjątek  stan ow i do
ty ch cza s k lin ik a  chorób d z iec ię 
cych , k ierow an a  przez p rof. M i
ch a łow icza , prezt sa  K lubu D em o  
K ratyczncgo. Który w b rew  wy*-aź- 
nem u zarząd zen iu  w ład z, zabro
n ił n a  sw y ch  w yk ład ach  w prow a- 
d z e n it  g h etta .

W e w torek  na  noczątku  w yk ła 
dów  prof, M ich a łow icza  jed en  ze  
stu d en tów  zw rócił s ię  do n ieg o  * 
in terp e la c ją  w  tej opraw ie, na 
cc  p rof. M ich a ło w icz  od p ow ie
d zia ł d łu ższym  przem ów ien iem , 
k tóre pod ajem y p on iżej w ed łu g  
tek s tu  zam ieszczon ego  w  „ N a
szym  P rzeg lą d z ie” .

„Oćt pewnego czasu spodziewa
łem aię kalnterpelowanla mnie w 
ref “prawie.

W oln o  Jego Magnificencji P a
nu Rekiorowi, jako wybranemu 
przez nas, profesorów, gospoda
rzowi, mieć w lej sprawie swoje 
zdanie. Ak wolno te? senatorowi 
KzeczyposDolitej Polskiej, który 
przysięgał na Konstytucję, prze 
atizegać iirzen.suw.

rikoro Pan Bóg nie wahał się 
włożyć duszy Sw ego Syna w cia
łu Semity, to nie Jest ludzką rzt 
rzą rozstrzygać, kto jeBt lepsiy, 
a kto gorszy.

Wiem, ie  eeuuci si, nieszczęśli
wi, ak roślina pozbawiona swego  
naturalnego podłoża, ńem i, -zn 
•or.a p n y  drodze. Wierzę że w 
Palestynie, gdzie tira* pall Się 
ziem ia pod nogami i krwią trzeba 
ja okupywać, nastąpi ich odrodzę- 
•le. Póki konsiytuc;a nie jesi oba 

lont to ja n it będę tej obalał.
Mówię to Jako wierny obywatel 

Państw a i w sumieniu i rojem 
chce został wiernym chrześcijani
nem,a
N ie s ły c h a n e  zarów no w  tre śc i, 

jak  i w  form ie  o św ia d czen ie  prof. 
M ich ałow icza , doczeka s ię  zapew  
ne od p ow ied n iej reak cji ze stro 
n y  w ła d z  akadem ick ich . P ro f. 
M ich ałow icz  spróbow ał, bez pow o  
dzer ia  zresztą , zagrać ro lę  udziel 
nego k sięc ia  n a  sw ojej katedrze,

W MIŃSKU MAZ.
zap renum erow ać „ A B C "  m ożna

I) p. M ieczysław a Koj o
p i. W arana, aka 97

którego  n ieo b o w ią tu ją  isadne fca- 
“ządzen ia  w ład z  akadem ick ich . 
Z asła n ia ją c  s ię  p er fid n ie  awoim  
urzędem  sen atorsk im  1 p rzysię 
gą  n a  k o n sty tu cję , prof. M ich a
ło w icz  z m iło śc i do n ie sz c z ę ś li
w ych  w  jego  przekonaniu  żydów , 
w zn aw ia  n a jg o rszą  . tra d y cję  n a 
szej h is to r ii —  tra d y c ję  S ic iń - 
sk iego

W arto  ró w n ież  przyp om nieć, te  
zarządzen ie rektorów  w p row ad za
ją c e  o d d zie ln e  m ie jsca  dla. ży 

dów , zosta ło  n ied w u zn aczn i#  po
tw ierd zo n e  przez  m in istra  W , R. 
i  O. P  po  lczau a u d i|fc c ji przed
s ta w ic ie li o rg a n iza c ji żyd ow 
sk ich  w  dn. 7  bm.

P rócz reak cji w ła d z  u n iw ersy 
teck ich  n ie w ą tp liw ie  ca łe  sp o łe
czeń stw o , k tóre T Tjrow aazenie
b h etta  ław k ow ego  n a  w y ższy ch  u  
cze lm ach  p rzy ję ło  z rad ością , od
p ow ied n io  u sto su n k u je  s ię  do
w ich rzy c ie lsk ich  w y stą p ie ń  p ro f. 
M ich ałow icza .

Kengres
ftotyńskirgo l)kra:ńskiago Oipetiitanla
zifda przywilejów „dia narodowości wołyńskie]*'
ŁUCK, 20. 10. (kor. w ł .) .  Za

rząd g łó w n y  prorządow ego W ołyń  
sk iego  U k ra iń sk iego  O bjednania  
zw ą łu je  w  Ł ucku dnia  7 listop ad a  
b. r. w ie lk i k on gres d elega tów  
sw eg o  u g ”unow an ia  p o lityczn ego , 
celem  om ów ien ia  ak tu a ln ych  
spraw  p o lity czn y cn  i sp o ieczn ych . 
N a  k o g res ie  tym  w y g ło szą  refera*  
ty : p o se ł T ym oczenka, J . K ow al
sk i, p o se ł Sk rzypnik  oraz p ose ł 
d u cnow ny M. Y fołkow .

Jak wiaaomo Wołyńskie Ukraiń 
sk ie  O bjednanie w y stęp u je  o s ta t

n io  z szereg iem  now ych zagad n ień  
w  d zied zin ach  cerk iew n ych , sam o
rząd ow ych  przez p o w o ła n ie  do 
sam orządu  m iejsk ieg o  i gm in n ego  
p racow n ików , „n arodow ości w o
ły ń sk ie j”. P o lity czn e  to ugru po
w a n ie  posiada w  sw y ch  szeregach  
w ie lu  d zia iaczy , b. zw olen ik ów  i 
n a jb liż szy ch  za u fa n y ch  w sp ó łp ra
cow ników  atam an? P etlu ry . P o
w sta ło  ono w  p ierw szy ch  la ta ch  
ODjęcia w ojew ód ztw a  przez w oje
w odę H en ryk a  Józew sk iego .

(S o  'h a).

Poprawa sytuacji fir.ar.ssipfj we Pranej!
Zwiiżkewa tanćencja franka

P A R Y 2 20. 10. W yb itn y  pu b li
cy sta  ekonom iczny „Le T em ps"  
p. J en n y , a n a k zm ą c  obecna s y tu 
a cję  fin a n so w o -g le łd o w ą  F ra n c ji, 
zw raca  u w agę na  dw a m om enty: 
1) popraw ę k ursu  fran k a , która  
zazn aczy ła  s ię  w końcu I-ej de
kady b m oraz 2 ) p ew n e o s ła b ię  
nie w  osta tn ich  d n iach  ten o en c j i  
zw yżkow ej fran k a . Jako p rzyczy
n y  popraw y kursu  fra n k a  uw aża  
p. Jenn y pożyczkę w  w ysok ości 
200 m il. f r  szw ., za c ią g n ię tą  
p fzez koleje  fra n cu sk ie ; pom yśl
ny  w yn ik  p ierw szego  g ło so w a n ia

do w yborów  sam orządow ych , za 
p ew n ia ją cy  zw y cięstw o  e lem en 
tom um iarkow anym , i w reszc ie  
zn iżkę na g ie łd a ch  za g ra n icz 
nych , a przede w szy stk im  na g ie ł 
dzie now ojorsk iej.

0Jp™e1zi Rdakcji
Pan W. Z. z Kalisza. Sprawę przez 

Pana noruszoną oświetlaliśmy wielo
krotnie. Dlatego z nadesłanego nam 
artyk-uh1 nie skorzystamy. Dziękujemy 
za pamięć o nas i miły list. Gdy przy
śle nam Pan adres afykuł odeślemy.



Str. 4 ABC — NOWINT CODZIE NN® N r 3 7

P o d ró ż w  czasie i p rze s trze n i
W  gabinecie f i g u r  w o s k o w y c h

Pr«t. Bwiteyard Mommartre, z3ą- 
t-amr do Muzeum Greniu, aby uprze
dzić damy zwiedzających.

To jeayne w s.roim rodzaju ran- 
t a m  zgromadziło m e tylko history 
csite pamiątki, lecz przede wszystkim  
odtwarza historyczne postacie w naj
w ażniejszym  momeniscn ich życia.

Oryginalny pomyw żywych obra
zów, w których rolę ludzi grają fi
gury woskowe, zostai tn zrealizowa
ny z całą m*eeirią i arryzn.em. 
Łzczegóły każde™ ODra„-n są naj 
wierniejszym odoiciem przedstawia, 
nej epoki, a meble i stroje przeważ
nie autentyczne , Lecz najcienawszy 
fenomen stanowią woskowi lunzie. 
W yraz ich twarzy i jjcju, plastyka 
pos ad  tak hiaząco nasiaanje żywe 
Mioty, że wiąz .dczuwa pokusą »pra- 
ważenia tego dotykiem.

Poza posi ariami i momentami hi
storycznymi muzeum przedstawi* 
również znakomitości współczesne z 
różnych s*er społecznych. Umieszczo
no je w« wnękach lub lożach pierw 
szej sali i  z.w. sali kcum n.

GWIAZDY EKRANU
Miłośnicy Kina mogą za ch w y ca ć  się ' 

Marieną Dietrich, Gretą Garbo i K a 
rolem Boyer, którzy w tej właśnie 
chwili odtwarzają swe role w s n i- . 
aio kinematograficznym, Ramop No- 
i arro i Kaim u z zainteresowaniem 
siedzą grę artystów. Na prawo sceny ! 
oczekująca swej kolei grupa aktu 
row w barn nych kostiumach, tam i 
sam .tr»cą się operatorzy pod kie
runkiem słynnego Leon. Poirier.-

W sąsiedniej wnęce bdbrwa się ja 
kie* ważne posiedzenie deputowa
nych.

W innej widzim: lotnijtćw Dorega 
i . Ditroyant‘a z pułkownikiem Lind- 
nergiem.

Pale podziwiamy muskuły słyn
nych bo.tsero™’ i zręczność mistrzów j 
tenisa placowai sportowej w stadio- ; 
nie francuskim. i

POLITYKA I WOJNA
Tam znów epizod z obecnej wojny j 

w Hiszpanii. Ń i walącej siv wwrzy 
- wśród dwóch ogrumrych dzwo

3.596.380
Nie w szyscy  zapew n e w ie

dzą ile Państwo Polskie w y 
da je  na naukę i sztukę. W ięc  
proszę (cy fry  z budżetu  na 
rok  193/— 38)

N a Fundusz K ultury N aro
d o w e j  — 1.006.000 zł. Na pań  
s tw o w e  insty tucie naukowe  
Jm azea, b ib l io te k i , in s ty tu ty )
—  981.ÓoO zł. Na zasiłk i dla  
yczonych. pracow ników  nau
kow ych  i na budania nauko
w e  —  217,bt)0 zł. Zasiłk i  na  
w y d a w r ic tw a  naukow e  —  
169 000 zł. Zasiłk i  dla insty tu 
cji  naukow ych  (nie p a ń s tw o 
w ych) w  kra ju  —  710.000 ł 
Na P ań stw ow e Zbiory S z la k i
—  90.820 i ł .  Zasiłk i na p iasty  
kę  „  70.000 zł., na literaturę  
( ta k że  dla  —  P. A L .j  —  
80M O  zł., na tea tr  —  iuu.000 
zł., na m u zy k ę  —  C5.000 zł. 
Na s typ en d ia  dla ar tys tó w  —  
9C.00Ó zł. (w  r. 1935 30  —  
120.000 z ł.) .  Na zakup dzie ł  
sz tuk i  —  7.5uQ zł

R azem  na Wymieni m e  cele
—  3.596.380.

O lbrzym ia  su m a : trzy  i pół 
m iliona zło tych?

Nie. leszcze  o w iele za m u
ła. (X.).

nów jeden z żołnie, zj ładuje kara
bin maszynowy, drugi osłan,ą go sal
wą strzałów.

TV następnej wnęce trzej dyktato 
rowie: Stalin z fajeczką w ustach z 
wpół chytryiu, pół drwiącym uśmie
chom spogląda na dwóch pozosta

łych. Muscolini pudnosi w faszystow
skim powitaiiiu prawą rękę do góry 
Twarz jego cechuje wyraz siły i za- 
uafu. Hitler stanął wpół obrotu, iak 
by ważąc m yśli a  bystry wzrok zda 
się srukać nowych terenów podboiu.

Widzimy tan, ,ównież Jerzego VI z 
Edenem. Alberta Ltbrun‘a pułkowni 
ko. Lj. Rov.ąWa i p. Le Roijz w W ; 
tykanie przed Piusem XI.

Scen,, w sali operowej uderza nas 
nadzwyczajną plastyką fi gai Roz- 
mieszczona w lożach woskowa pu
bliczność z zainteresowałem  obser
wuje balet, składający się z 56 osób.

REWOLUCJA
FRANCUSKA

Następnie przecnodzimj do gale
rii rewolucyjnej. Po obu jej „tro- 
ttacn znajdują się duze wnęki w 
których przedstawiono poszczególne 
epizody .r.elkiej rewolucji.

Jto śmierć Marata i areszto.ranie 
Charloty Gorday. Najdrobniejsze 
szczegóły odtworzono tu z niezrów
naną doktaanoscią. WyKrzywion* 
SK u rczen 1 agonii twarz nisrata i prze 
rażona buzia pięwiej Charloty dłu
go pozostają nan. w pamięć,

Jednj m z najpięKniejszycn obra- 
zew galerii a  na” et catego muzeum 
jest Sąa Trybunału Rewolucyjnego 
nad panią Roland. Widać, że »nysts 
włożył całą duszę w wykonani” lego 
arcydzieła. Twarze czionKÓw Trybu
natu, przysięgłych, oesarżyciela pu 
hucznego, obrońcy j oskarżonej ma
ją tyle wyrazu, posiaci ich tyle swe 
Doay, ze truano wprost uwierzyć, iż 
są to tylko lalki woskowe.

W  pokoju małej wieży zgromadzi
ła tię rodzina królewska. W oknie 
ukazuje się krwawa głowa księżiiicz- 
ki De*J_,amballr. Tłum, zmasakrowa 
wszy księżniczkę, chce zmusić Ma
rię A nt‘ i inę io uściskania przyja
ciółki. Mdlejącą królów ę podlrzy 
mują damy dworu. DeTin na klęcz
kach —  kryje głowę w fałdać.; jej 
sukni. Przy drzwiach Ludwik XVI 
skamieniał z przerażenia.

I znór widzimy członków tej nie
szczęśliwej rodziny już samotnie o- 
czekujących na swój lus. Oto Lu
dwik XVI. w więzieniu z niepoko jem 
nasłuchuje każdego szmeru. Dalej 
Maria Antonina w kontemplacji 
przed historycznym krucyfiksem, 
który towarzyszył iej aż na szafot 
Tam znów na nfoznym tapczanie 
spoczywa mały Delfin wyrwany * 
rąk marki i oddany „w oniekę“ szew 
cowi Simonowi. Biedne dziecko ioz 
szerzonymi t  przcrazenii "oczami 
wpatruje się w okrętowane drzwi, za 
którymi w mętnym świetle latam , 
rysuje się groźna postać żandarma.

W  sąsiadującej z galerię rewolu
cyjną sali oglądamy kolejno różne 
fiagn.enly z życia królów i historii 
Francji.

Oto Ludwik XI przed fclatKą, e 
której uwięził kardynała Baifle 
Henryk IV, ppdczas oblężenia carv 
ta ; Ludwik XIV i jego dwór w Wer
salu, debiut 7-mio letniego Mozar
ta przed Ludwikiem XV i markizą 
De Pcmpadour; l.udwlk XIII w rte- 
lier Filipa de ( nauspaigne pozuje 
do portretu znajdującego się obe< 
nie w Galerii Lourru; zamordowanie 
Księcia de Giuse z rozkazu Henryka 
III i Katsrzyna de Medicis u swego

frworyta słynnego asironoma i a!
’ chemika Cosimo Rugieri.

JOANNA DARC
Odazieiny cykl stanowią dzieje 

Francji za tzasow Joanny d‘Arc,
Na otoczonej drze’ rami polance 

sookojiiie pasą się białe owieczki, a 
młoda pasterka na klęczkach z sze 

! ruko otwartgmi czarnym- oczami 
I w ekstrzie i  słuchuje się w głos 

wzywający ją  óo walki za wolność 
Francji. ,

Pod murami Orleanu łamią się w 
nieładzie szyki wojsk -ngielslich i 
zwycięska Joanna wkracza w Lranir 
miasta.

Tam Tei-- widzimy ją  podczas ko 
renacji Ludwika VIII w Reims.

Wręszęie spotykamy ją  w mro
kach więzienia, gdy mnicU udziela 
iej ostatniej pociechy na drogę ży 
wota i gdy * modlitwą na astacl- kn- 
,ta na stosie.

JAK iiYWL..
Im por njącym zarówno pod wzglę

dem artystycznym jak i ze względu

na iiość biorących w rim udział osób 
(481 jest „Wieczór w Malmaison". 
Pierwszy konsul u szczytu swej sła
wy słucha T a z  z Józefiną muzyki 
Otaczała ich generałowie radcowie 
stanu i ministrowie z żonami Wo
skowi goście zdumiewają nas swą 
mimiką. Ile i jak różnych uczuć ma 
luje się na, ich twarzach. Jakaż po
waga i zamyślenie cechuje mężów 
stanu jak: urok i wdzięk bije z twa 
rzy Józeiiny i otaczających ją  dam, 
jakąż energią i duma tchnie oblicze 
Małego Kaprala,

Jeszcze chwilę zatrzymujemy się 
przy śmiertelnym łożu Napoleona na 
wyspie św. Heleny i przechodzimy 
do sali biblijnej.

Odtworzono w niej wiernie wed
ług ewangelii ś n , Ma.euszr i św. Ja
na pięć wielkich epizodów z życia 
Jezusa, s węc: pokłon Trzech Rróli; 
wjazd triumfalny do Jerozolimy, 
ukrzyżowanie na Golgocie, złożenie 
do grobu i zmartwychwstanie.

Opuszczamy muzeum lecz „ wo
skowi ludzie" żyją nadal w naszej 
wyobraźni.

Hon.

Szimccis — kraj umiarkowania i spakoju
(Nb marginesie odczytu A. Mikułowskiego!

P. Andrzej M ikułowsk, asystem4 
U. J. P. 'przy Katedrze Mologii an- 
gieisKiej) opędził tegoroczne waka 
cje w  Szwecji. Obecnie, po powrocie, 
wygłosił 18 but. w  lokalu T. N. S. W. 
odczyt p. t. „Szwecja i  jej szkolnic
two". T ytał odpow.adal tylko częścio 
wo treści; co zresztą prelegent odra
zu na początku zaznaczył. Najcie
kawszą częścią odczytu był wsuęp 
ogólny, który obfitował w bardzo 
ciekawe uwagi na tema4 życia szwedz 
kiego.

Szwecja jest tym  krajem, w któ
rym ■— jak to sie zda.eka sądzi — 
urzeczywistniono raj społeczny, 
Szwecja jest krajem szczęśliwym: 
nikt tam  na kryzys nie narzeka, 
przeciwnie —  każdy zaznacza pełnio 
swego wtasnego szczęścia i szczęściu 
swej ojczyzny. To szczególne szczę
ście (które oKreśla dobre słowo an
gielskie „luck", a  nie .Jiappiness") 
zawdzięcza Szwecja znalezieniu się 
w  niezwykle pomyślnych warunkach.

n o ^ J i  
« S i r a  P e n r a

N a j w i ę c e j  z a d o w o l e n i a  W y t w o r n e j  P a n i  d a j e  m a t o w y
r e t u  ® ^ f i » r f l « o v ¥ ą j i  N r .  2 l € r O

n ie z a s tą p io n y  p o d  p u d e r  i s z m ia k ę  
Wyrobu Labor. Kosmet. Fr fśa r y n o w sk le g o . ł Ski w  W arszaw la

HUMOR ŻYDOWSKI
„D ER  MOMENT* 

ijflnsiBflptfliRr*

Zbieracz :alsyfUtnl4«
czy zbieracz arcydzieł

Cala ar ty sty czn a  H o lan d ia  prze- tium aczono ją  so b ie  c iężk ą  sy tu a-  
żyw a w  tej ch w ili w ie lk ą  sen sa - c ją  m ater ia ln ą  w dow y, która po 
cję . M ian ow icie  w  m ie jsco w o śc i śm ierc i m ęża zn a la za ła  s ię  w po-

W  S A S K IM  O G R O D Z IE  

N A  R A N D C E

V ooburg zm arł p ew ien  znan y m a 
larz, p o zo sta w ia ją c  duży zbiór  
sw o ich  prac, a poza tym  obrazy  
m istrzów  ze  szkoły  h ask iej, jak  
W eisenbu rcka, M esdaga, M au- 
vea, a przede w szystk im  p ięć  du
żych p łó c ien  W in cen tego  V an  
G ogha. W dowa po m alarzu  sp rze
dała  w krótce ow e p ięć  obrazów  
Van G ogha pew nem u zb ieraczow i 
za 2500 gu ld en ów . Tana n isk a  ce
za a rcy d zie ła  V an  G ogha w yw o
ła ła  p o w szech n e  za u m ien ie , lecz

Zycie kulturalne

W  R 4 D 0 M S K U
zapren u m erow ać „ABC" m ożna  

u p. W acław a  Szach rajd y  
u l. N aru to w icza  26

A R C H J T E F r U R A
Na placu orzed hazyliką św. Fran

ciszkę., w obecności Kardynała Cana- 
li, wiadz lokalnych i uczestników 
zjazdu dis badań dziejów architektu
ry włoskiej podesta Asyżu wyglosii 
ciekawą prelekcję o O  FIjaszu z 
Assyżu, architekcie Bazylud św. Fran 
ciszka. Następnie dokonano poświę- ‘ 
cenią tablicy ku czci O. Eljasza, po 
czym Kardynał Canali odprawił uro
czystą Mszę św, w kaplicy papie
skiej.

FILM
FILM INSTRUKTORSKI

Dyrekcja Naczelna Lasów Pań
stwowych organizuje w Białowieży 
dwutygodniowy kur< przeciwpożaro
wy dla przeszkolenia naczelników 
straży pożarnych ze swoich 46 zakła
dów przemysłowych. Ciekawie zapo
wiadają się ćwicteica praktyczne, 
których punktem kulminacyjnym bę
dzie pożar składu, zbudowanego spe
cjalnie w tym celu z rrak wartościo
wych zżyn i odpadków. Przy gasze
niu użyte będą najnowsze śiodki ua 
śnicze. Akcia ratunkowa zostarie sfil- 
mowara, cc stworzy ciekawy i jedy
ny w swoim rodzaju film krotkome- 
trażowy.

YARIA
. _ POMNIK 

SŁOWACKIEGO PULTY
W Bratislawie odbyła się dzio uro

czystość odsłonięcia pomnika najwięk 
sz tco  poety słowackiego, Pawia Or-1 
szagha - Hviezdoslawa.

W uroczystości wzięli udział pre
mier Hodża, minister sprawiedliwości, 
prezydent krajowy, uczni przedstawi-1 
ciele korpusu konsularnego, wiadz cy 
wilnych i wojskowych, instytucyj na
rodowych i związków oraz liczne ”ze 
sze publiczności.

WĘGIER O K U łiTURZE POLSKI
Na łamacn węgierskiego dziennik”. 

„Gyomai Ujsag" dr. Tibor Osom-, 
opisuje swe wrażenia z wycieczki do 
Kom ik i Rogaima. Autor dając krót 
ki przegląd zbiorów bibliotecznych i 
galerii obrazów, z zachwytem wyra
ża sie o ich bogactwie.

M, in. w „Hir", „Pestmegy" i 
„Hadicelet" ukazały się obszerne ar
tykuły, bogato ilustrowane o Biskupi 
nie, w jednym zaś z czasopism facho 
y-ych opis systemu pracy losow ane
go w  Państw. Instytucie Robót Ręcz
nych,-o którym autor wyraża sie z 
głębokim uznaniem.

w ażnych  k łop otach  fin a n so w y ch  
i z  te j ra c ji sp rzed a ła  obrazy za  
bezcen .

W krótce po te j n ieb yw ałej tran  
zakcji rzeczoznaw cy u zn a li rze
kom e obrazy V an  G ogha za fa ls y 
fikaty , n ie  w arte  razen . n a w et 25 
gu ld en ów .

Z b ieracz w y to czy ł w d ow ie  pro
ces o o szu stw o  N a  w yn ik , ja k  n ie  
m niej i na  p rzeb ieg  rozpraw y  
czeka w  n ap rężen iu  ca ła  H olan 
dia . W szystk ich  dręczy zagadka, 
:zy w d ow s sprzed a ła  św iad om ie  
fa lsy fik a ty , czy  też  d z ia ła ła  w  do 

j brej w ierze  i czy  w  o g ó le  orzecze
n ie  znaw ców  je s t  s łu szn e .

HUMOR ŻYDOWSKI
„ D E R  M O M E N T "  - -

i
c c  ytrypmdJC

ROZW INIĘTE NOGI 
D októr; Od czego  s ię  to  wam  

sta ło ?
S tu d en t - żyd : Od c ią g łe g o  s ta 

n ia  n a  w yk ład ach .

n  u  3 €  H e l e n a  H e F A s k a  W . J a n A o w s r l •  CODZIENNIE Duet grotesK. 
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C H Ó R  B A J A N
kespó ł CY G A  N u  W

Iw onka Lm .U O -JSK i 
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Przede wszystkim tradycja społe
czna W Szwecji nigdy nie byio nie
wolnictwa ani pańszczyzny. Rewo
lucja przemysłowa w w. XIX nie 
miała tarr żadnych cech gwałtow
nych. Sto lat. bez wojen też zrobiło 
swoje, tym bardziej , i e  zasobna w 
surowce (drzewo, żeiazo, złoto 1 
Szwecja zrobiła na dostawach pan- 
stwon wojującym doskonały in te .es. 
Szczególnie sunę tempo rozweju za
częto się po wojnie. (Szwecja mc 
tylko 6 milionów ludzi na tm wierz
chni większej od Polski"

Ten rozwój byl zawsze łagodny 
spokojny, umia-kowany. I tą  właśnie 
jest cechą charakterystyczną uaroda 
*wed7>ieg< : umiarkowarue, które
— być może —  w ypływa z brak" 
temperamentu.

W  Szwecji nie m a multimilionerow  
(twierdzenie całkiem gołosłowne ł  
iiajoczywisciej błędne —  przym Dpr» 
wozdawcy) ani nędzarzy. Ogólny 

poziom kulturalny i m atei-alny j ( | t  
wyrównano,

Ten trwały dobrobyt ma jedr ik i  
złe strony: zmaterializowanie i zla
icyzowanie społeczeństwa, brak bo
haterstwa i poświęceń, zamieranie 
prawdziwej sztuki (którą najczę
ściej reprezentują Norwedzy), brak 
aspiracyj. Tradycje Gustawa Adolfa 
czy Karoli. X II są już całkiem nie
aktualne.

W takim społeczeństwie rozwinął 
się socjalizm, ale naóer osobliwy — 
czysto szwedzki. Nie mówi się tam o 
głównym haśle socjalistycznym o
walce klas. N ikt me chce wyrzyna^ 
„burżujów". Przeciwnie: proletariat 
staje się burżuazją. Mówi się co praw
da o Lidze Narodów, o Paneuropie z 
pochwałami, ale dba się o gruntowną 
.zolację Szwecji od zacietrzewionej
Europ}.

Te specyficzne warunki sprawiły,
że Szwecja rzeczuwiśrie jest bogata 
i szczęśliwa. Ale te same warunki w y
kazują całkowitą niemożliwość prze
niesienia tamtejszych doświadczeń na 
inny teren.

Szwecję cechuje brak ekstreinów- 
umiejętny kompromis i umiarkowanie, 
k e fe m a  szkolna z r. 1927 ustanowiła 
t. zw. szkolę jednolitą. fMyśmy mniej
sze mieli po temu podstawy, a posu
nęliśmy się o wiele dalej!). Aie stary 
typ szkoły został również zachowany, 
z drobnym' jedynie zmianami. Whgó 
le szkolnictwo szwedzkie jest ogrom
nie zróżniczkowane. Trudno się zorien 
tow ać w  tej obfitosd typów, jakie 
daje ono do wyboru swym uczniom. 
Klas jest wiele, osiadają małą liczbę 
uczniów. Jak w całym życiu szwedz
kim silna jest decentralizacja, regio
nalizm: są nawet szkoły Iapońskie — 
wędrowne (jako że Lapończycy są 
ludem koczowniczym). Uniwersytety 
są całkowicie bezpłatne.

Kult nauki dla nauld cechuje Szwe
dów sama erudycja, teria imponuje 
im i interesuje ich. Doskonale rozwi
nięte jest językoznawstwo, a np. to
warzystwo „Polonia" skład? się głów
nie z uczonych lingwistów, którzy 
wolą studiować stare teksty, stare- 
polskie, niż rozczytywać sie w  Mic
kiewiczu, Wyspiańskim czy Kasprowi
czu. P  Mikulowsk1 sprowaaza to — 
moim zdaniem błędnie — do ow ego  
zamiłowania do erudycji i teorii.

Po odczycie wyświetlono kilkana
ście zdjęć, ohrazujących życie i szkol
nictwo szwedzkie. M. Pod.

)•
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P O W I E !  C

P o  ch w ili znow u ja k iś  A ra b  stau ąj w d rzw ia ch  i począł 
d aw a ć A c h m e d o w i ta je m n icze  z n a k i.

— N ow e w iad o m o ści p rz y n o si. Z a r a z  p rzy jd ę .
R o z m a w ia ł z p rzyb ysze m  ch w ilę  i szyb ko , ju ż  bez flegm y,

p o w ró cił do sto lik a .
—  K o z ia  b ró d k a  jeot i  M o h an u n e d e m !.. P rz e d  c h w ilą  w y

la z ł z ja k ie g o ś z a u łk a  R o z m a w ia li chwalę i ru s z y li w stronę  
m ł y n a !! !

O czy  p a n i d‘A n d u slo n  i s ie rża n ta  sp o tkały  się nad siołem . 
W y p a d k i postęp o w ały sz y b cie j n iż  p rz y p u s z c z a li.

N ie  było cza su  n a w y ra ża n ie  ra d o ści.
— A c h m e d ! —  głos p a n i d‘A n d u s tc r  m ia ł w sobie w ładzę  

ro zk a z y w a n ia . — B ie rz  n a ty ch m ia st lu d z i O tocz m łyn  i cze
k a j na m o je  ro zk a zy

A r a b  sk ło n ił się sw o iej p a n i y z n ik ł, z a b ie ra ią c  z sobą k il 
ku n a stu  b a w ią c y c h  n a  s a li b edum ów .

—  N a re szc ie  go m a m y  w r e k u ! —  p am  d’A n d u sto n  w je d 
nej c h w ili o d z y sk a ła  z a ch w ia n ą  od p a ru  d n ; równowragę d u 
ch a  i  m y śli.

—  Jednego i d ru g : ego!
—  M oham m ed to p io n e k , w yko n a w ca ro zk a z o u  N ie bę

dę się z  n im  dużo ceregielow ać. A le  archeo lo g będzie m u s.ał 
o d po kuto w ać za tę krew7, którą m i n a p su ł w- ostatnich  
drn^ch!

—  L e c z  sk ą d  on wie o m ły n ie ?
— P r z \p u s z c z a m , że o w szy stk m i w ie! \ v ażne jest tylko

lo, czy  n ie  p o d z ie lił  się sw o im i w ia d o m o śc ia m i z k im  in n y m !
W s t a li. P o d n io sła  k ie lis z e k  p ełn y złotego, szum iąceg o  

p ły n u .
—  N o , Je a n , oby n a m  w szystko dobrze p oszło !
Skrzyw u ł się. N ie  w szystko , co u w a ż a ła  za dobre p an i

d‘A n d u sio n  i jego cieszyło . N a  p rz y k ła d  je ż e li ch o d ziło  o tego 
p rzyb łę d ę  A n g lik a , to b y ł p rze k o n a n y , że p a n i d‘A n d u sto n  
chce z  niego zro b ić  sw ojego k o c h a n k a . T o  było dla n ie j do
bre, lecz co w tedy z  n im , F e h e re m , się sta n ie ?

Z a ś m ia ł  się w' d u chu . P o  d z is ie js z e j rozm ow ie z p rzy w ó d 
ca m i ru c h u  p a n a ra b sk ie g o  n ie  p otrzeb o w ał się b ać sku tków  
ro z łą k i z p ię k n ą  k o c h a n k ą . N a d e jd z ie  n ied łu g o  cza s, k-eciy  
b y ły  sie rża n t z A b o u -K e m a lu  b ędzie  m ógł ro b ić  z p a n ią  d*An- 
duston i je j p o d o b n ym i k o b ie tam i co b ędzie ch cia ł. W ted y  
się p o m ści!

R o zk o szo w a ł się tą n n ś lą  i sam  nie zd a w a ł sobie już  
sp ra w y , czy w ięcej ko ch a czy  n ie n a w id zi sw oją ko ch an kę. 
U c z u c ia  le zm ie s za ły  się w n im  zu p e łn ie , i co ciekaw sze, m i
m o. że b y ły  sp rzeczne, zg a d za ły  się ze sobą.

P a n i d‘A n d u sto n  d opiero  p rzy  d rzw ia ch  p rzy p o m n ia ła  
sobie o n ieo be cn ości T o m a .

—  N ie  w id zia łe ś gdzie A n g lik a ?  — sp ytała  F e h e ra .
S ie rż a n t sk r z y y  ił się, ja k  gdyby ro zgryzł cytrynę.. P y ta 

nie p a n i d ‘A n d u sto n  było św ietnym  o d p o w ie d n ik ie m  do te*
-g o , co m y śla ł. P o c z u ł je szcze  w ię k szą  n ie n a w iść  do tych o b o j

ga. 2 e  ją  zgnębi —  o tym  nie w ątp ił, lecz co będzie z „tym  
trzecim** ( ja k  w m y śli n a z y w a ł T o m a ) ?

—  D a ła b y ś  sobie sp o kój i n ie za w ra c a ła  głowy w tanim  
m om encie tą fle g m a ty czn ą  m ałp ą . D a j Roże, żeby gdzieś  
k a rk  sk rę cił. N ie  m iałe m  p rzy je m n o ści o glądać d z is ia j jego  
sło d k ie j b rn i.

—  C ie k a w e ?  M ia ł za ra z  w ró cić!
P rzestała  sobie n im  głowę za p rzą ta ć. C z e k a ła  ją  w alka, 

w a lk a  z czło w ie k ie m , którego z n ie n a w id ziła , ja k  nil-.ogo c h y - | 
ba n a św iecie

—  P rz v sz w ę d a ł się szpieg ow ać, sp a ć ń ie  d a je , n a p a d y  
u rzą d z a , z ła p a ć  się  n ie  da...

W  c,e m n o śc ia ch  d o ta rli do o ta c z a ją c y c h  m ły n  lu d z i. Z a 
ra z  n.ffWinął się A c h m e d  i w y ja ś n ił  obe cn ą sy tu a cję  E u r o p e j
c z y k  z k u z ią  b ró d k ą  b y ł w  śro d k u  z trzem a lu d ź m i, jed en  
czło w ie k  trz y m a ł stra ż p rze d  sa m y m  w e jście m  (p o k a z a ł go 
p a n i d*Anduston, p rze c h a d za ją ce g o  się po u l ic y ) ,  d ru g ! w a r
tow ał n a p o d w ó rzu . W s z y s c y  są n a tu ra ln ie  u zb ro je n i. K a r a 
b in y , noże i  p raw d o p o d o b n ie  rew ofw ery.

—  J a k  dawrno są ju ż  w ś r o d k u ?  —  sp ytała
—  P a rę  m in u t.
—  Ś w ie tn ie ! D a jm j  im  rozgospodarow ac się trochę. T y m 

czasem  trzeba u s u n ą ć  tych dw óch p iln u ją c y c h  n ?łv n a  d ra 
bów. T y lk o  c ich o  i n ie z a b ija ć . N a  ich  m ie jsce  podstaw7 n a 
szych  lu d z i, żeby się tam ci n ic  zo rie n to w a li, g d yb y c h c ie li  
w y sa d zić  nos na dw ór.

A ch m e d  z u ik l, p o cią g a ją c  za sobą dw ie sk u lo n e  postacie.
B e d u .n  sp a c e ru ją c y  po. u lic y  w yd a w a ł się m u  obo jętnym  

na w szystk ie  odgłosy o taczające g o  go św ia ta, je d n a k  p a n i 
d ’A n d u sto n  dobrze w ie d z ia ła , ja k  lo się w rze czyw isto ści 
p rze d sta w 5a. K a r a b in  m ia ł n ib y  p rze w ie szo n y p rze z  p lecy, 
ale n ie ch b y  tvlko  z a u w a ż y ł ro ś p o d e jrzan e g o  sw oim  bystrym  
okiem  lu b  słu ch e m ! L e c z  A ch m e d a b y ła  p ew n a. G r u b y  bo 
g**uby. ale nie z n a ła  n ikog o , k io  b y cisze j od niego u m ia ł się  
sk ra d a ć . G d y b y  p o ł g o d zin y  p rzed tem  b y ła  w> ra d io s ta c ji, m o 
że b y  in a c z e j m y śla ła . L e c z  w7ted_\ m oże b y  i bieg w yp ad kó w  
in a c z e j się p o to czy’

G d y  b ed u m  p rze c h o d ził koło m u ru , coś na niego sko czyło, 
zw a liło  na ziem ię  i zd ła w iło  N a jlż e js z y  szm e r n ie  za k łó c ił  
p a n u ją c e j w około c isz y . Zd u szon eg o  stra żn ik a  w yciągnięto  
za nogi w c ień , a je g c  m ie jsce  za ję ła  p raw ie  że id e n tyczn a  
postać, tak sarno u z b ro jo n a , k tó ra  w d alszym  ciąg u  poczęła  
ko n tyn u o w a ć beztroski spacer, p rze rw an y tak b ru ta ln ie  je j  
p o p rzed n iko w i.

(D .. c. u .).
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Tragiczna katastrofa pod Łomiankam*
D y s  i t l  f u r g o n u  z d r u z g o t a ł  s a m o c h ó d

i osoba zabita — 3 ciężko raiine
* . ~ *forek okoIo godz. 2|-ej na be- 
aar7viej ®zos ê P°d Łomianka.,-ti wy- 
k ńr 8’?' katastrofa samochodowa, 

i/ociijgnęia za sobą 4 ofiary.
osobowy rypu „Fiat 

knau.i .pr* WBdzony ^zez luż. Siemląt- 
u (.u?T**0» dyrektora Polskiego Fiata, 
tw u, a^bkości, około 10,. kilorne- 
»  z MoJłi.ia do Warszi wy. K oi) 

*  ^osnów pized Łomiankami Ii- 
rzYł/0* Siemiątkowskiego zde- 

- r| Ł,ę z pa. okonnym furgonem do 
i„ąld, foóryn powozi* 

2akoY.sk5 z Zakroczym!* 
=Łu.ochói w  całym pędzie wpadł 

w *!, przebił szyby ł zdrtiz-
całą gó,ną część kaiostil5 O  si

le Uuerzeni świadczy laki, i e  samo- gieznej kataorot) zebrała się komisja 
chód r-ra”. 1  wozem zrobił obrót o  wię -ądowo - śledcza, uszalając, i e  winę 
cej .iii Oo otopni Dyszel pizebijają, ponosi kierowca samochodu, inż. Sie- 
szybe ude.zyl w głowę k-erowcę tuż. I miątkowski. Nie ustalono jednak tfo- 
Slemfątkowskiego, siedzącego obok | kładnej przyczyny katast.ofy. Siady

H o d o w l a  w  i m p a s  s
Niema airortcró# na konie wyścigowe

t.icgo kpt. Dallgt oraz zajmującego 
ty Ine uedaenie kpt Kafce,« .

Na pomoc pośpieszyli okoliczni 
mieszkańcy, wydobywając spod 
szczątków r s  loki kpt Daligi I r ięiko 
annych lat. Siemiątkowskiego i kpt. 

Kohene. SKod m a t wych ko., w ydo
byto „mietiefoU rannego woźnicę. 
WszystkL o fia y  katastrof] nrzewic 
ziono do W a.szawy { umles/czonn w  
szpitalu św . fiod .c

W środę o  św icie na miejscu tra-

SS FRONTU T R Ą C Y
*al GRANIC*
jU  °*r» forma strajku w  * rgenty- 

zostri, wjmaiczio l prze* pra- 
/Mfńw culejowych, którzy na cec  

^ “ *4 kolei żelaznej Kar doby siraj 
^ d w *  razj dziennie po godzinie 
 ̂ 'aw ilł najwięljssego ruchu kole- 

1 °' Strajikiein dotknięto są m it  
Buenor Aires, Cordob? i Tucti-man.

•  •
państwowi w* Fr*ntji 

tiposa-eń i 
strajkiem,

J rCz4 > zwyżkę swych
^agroziij bezwzględnym _____   ,
vuIH ’e nieuwzględnienia ich postula- 
_ y ,  do 20 bm W w iązka s  cymw  ,  ”w "w w w  er m tyltt

odbędzie specjalną naradę, 
K 7r zdaniem władz- istnieje dufs 

Zbica między stanowiskiem nrzęd-

^.j^graeta iiość kobiet pracujących 
,r  Jugosławii, gdyż na 

-^•208 osób zgłoszonych w  Kasie 
U f  1 kobiet] st i mówią ° r ,*5 

« u t  W statnich ośmiu latach 
- f e  pracujących. kobiet w iroeU  o 
•"» wrocent a liczba r  ężczyzn spa 

® 8-08 procent 
•  ,  *

M *on  rrzeazon. ee  w
-^ lązku  związków zawodowych o- 
S**™ **zyskiego organizr >  w  dniu 
i *  d “ a^Tf^tację przeciw

żądania
bankowców

S c i- z e g  ezium 
j e d n ó l i^ ' ! *  b v  kowców akcja c 
tów  p r a c r ^  *711, ^  ’ f » ™ i 
®«go row*d li  ̂ nia do dal-
wyej; r<!rz®ńa umów zbiorą 
* aąaas" *  -  ajskowców wystąpił 
w*. J5F*n’ Zwarci* umowy sbioro- 

W s^stldeh dumach banko-
, ł j  - * •  wiadon1" dotąó umowa 
‘ - or .wa objęła jedynie -wękeze im 
• ‘ynicji '“(nansowe w Warszawie 1 
n* Prowincji

W rOLSCE
Uruchomiono bioiioteLę i czytelnię 

pism dla DezroDocnych r lokai” 
Ośrodka Opiek: przy ul. M ar«nonc- 
kiej 5b.

•  •  *
Żydowi*v właściciele fabryki dyk

ty w Wilnie wypo-safdzieli SoO-tu 
robotnikom - chrześcijanom pracę 
Robotnicy postanowili zaprotestować 
strajkiem okupacyjnym.

•  ••
Pracownio stolarscy w  Katowi- 

each zorgar sowaU strajk okupacyj
ny domagając się w ten sposób no
wej taryfy płac. Przewiduje ona wy 

smrodzenie od 1 zl. u<> 35 gr. za go
dzinę, w  zależności od kategorii pra- 
euwnika.

•  ••
W 1 bryce kotowmu) nT s o ,a n N

L. W. Toporki, w  Łodzi, wybuchł za
targ wobec nieho.iorowania przez 
dyrekcję umowy zbiorowej i niepła
cenia ta nostoje.

•  •  •
W  szkole ■ełigij.tej w Ło-

dzi naucsjciaie -agro iill szejkiem  
okupacyjnym, o ile ale sosiaiut im 
*Tpł* •one należność5 sa ferie let
nie. Inspektor pracy wyznaczył w  
tej sprawie kortfe.encjs 

•
Nc więc*> piekarzy w  Warsiawle. 

rdj sttnnwią oni 15(2 procent ogól 
nej liczby robotników pracujących 
w m-*emylle epotywezyn

kól na szosie wskazują, że samochóu 
jechał przepisów« i skręcił z prawej 
ku lewej stronic Możliv e, i e  Inż. Sie 
miątkowski mijają- jakiegoś prze- 
chudnią wp«uił na nieoświetlony wóz, 
oądź też ulegając złudzeniu, że wrór 
jedzie w  tym samym kierunku, co sa
mochód, chciał go  wvmlnąć z lewej 
strony.

Inż. Siemiątkowski byl znanym spor 
towcem 1 u udo o jest przypuścić, by 
jechał z tak dużr szybkością (około 
lóo Mm. na godzinę) lewą wroną szo
sy.

Sta. wszysiKich ofiar katastrofy 
jesi bardzo ciężki. W szyscy oni nie oa 
zyskau dotychczas przytomności.

Tegoroczna licytacja roczniaków t Stochód któiy szyska1 na l.cytacj* su- 
w-zbudzila zrozumiałe zaint-resow a-; mę 21-500 zł. (nabywca rtm. C.erpi- 
nie ze względu na wie'ka ilość dopra- eki). Trzeci roczniak, Sekwana, uzy- 
wadzonego materiału. r,a licytację' sfrala cer 10.O0O zł. 
wystawiono 134 źrebaki. Prawie poło- Niewspółmiernie niższe ceny uzy- 

roczniaków nic została zakupiona, skały konie prywatnych kodówećw. 
Dało się zauważyć, ie  niektórzy wla- Stado Krasne sprtedek *yikp 3 w  ce-
ściciele stajen, którzy w  roku ubie- nie 2 i 3 tysiące zł. Wyróżniające się
głym t‘upo'va i po kilka sztuk, na o-.dcbrym  wychowem a.ado ł„ . 7 ofi' 
becnej licytacji ograniczali się do z a - : Mmtulskiej t 7-iu dwt*'atKów sprze- 
Kupienie jtdnej względnie J sztuk aało tylko 2 pa 4.000 zł.

Prawie połowa 1 pn iaków  nie zo- ’ Poza .ym dodać należy że dobrą 
stała zakupiona. Wśiód hodowców cenę 1 yskały na licytacji pie.wsze 
prywatnych z tego powodu panuje produkty po derbiście rieiu, a miano- 
(vielkie ,rzvgnęb,enie. Dudać należy, wicie Ars »-U00 zł. 1 oatalio 0.0OO z!
te wychów roczniaka kosztuie około Poza tym kilka z roczniaków sprzeda-
3 000 zł. | no r  cenie 600 ' 850 zł,

' Największym pepytem -ieszyły »,ę | 2 'epszycli Jconi mesorzedany zo-
rcczniaki z Kozienic. Jedenaście re- stał Le Pirate, pojrrat Le Palikara, 
czniaków z tego stad.- zostało sprze-!L e pa!atii.a i Le Pieadora, oraz e<> 
d; ycb za 107.600 zł. Największ; ce- j dz°ny brat Laszki. Pierwszy bM ticy- 
nę uzyskał .odzony n,at Pasjansa, towany do 5.800 drugi do 3-60C 
Skarb, sprzedany za 2b.urv> zł do s* '
Łochów. Drugim z kolei droższym r o - ' 
czniakiem był syn derbistki Fali III,

Fakt, że niemal połowa roczniaków 
nie znalazła nabywców, a reszta z 
wyjątkiem Kozienickjch, sprzedeua 
została po cenie przeciętnej niższej od 
ceny wychowu dowodzi, źe hodowla 
konia szlachetnego znajduje się w 
impasie. Wydaje się wątpliwym, czy 
panowie z Klubu M yśliwskiego, któ
rzy mają sobie powierzoną pieczę nad 
hodowlą zdołają wyprowadzić ją na 
czyste wody. W interesie hodowli le
ży jaknajszybsze oczyszczenie dusz
nej atmosfery, jaka z Kredytowej, 
pizez Mazowiecką przeszN na Mo
kotów.

Abstynencja wiaściciell stój ni pod
czas „stafniej licytacji była swojego  
rodzaju votum nieufności sportsme- 
nów dla zarządu Tow. /a c h . do Hoć. 
Koni, który w swoim kółka w  dalszym 
ciągu cieszy się niezasłużonym arto- 
Ttetem

2 y d z i  p o z s ^ e w a i ą
fałszywe pogłoski

sw ych  ce lów , pow odu je zdenerw o
w an ie  i roigo-ryczenin  lu d n o śc i, z 
której" bardziej ła tw o w iern a  o so 
by w yzb yw ają  s ię  aw ych  m ają t
ków, sk rzętn ie  sk u p yw an ych  p n » »  
żyd ow sk ich  kom binatorów , kor*--, 
pondent w a sz  zw ró c ił s ię  ao  czyn  
ników  o fic ja ln y ch , k tóre  s fw i?r- 
dziiy, że pugłosk i te  n ie  są  op arte  
na żadnych  p od staw ach , ( j ś ) .

N a  P ok u ciu , a  szczeg ó ln ie  w  
ok o licy  ża b ie g c , pow . k ossow sk ie  
go  p ew n i o so b n icy  rozsiew ają  
fa łsz y w e  p og ło sk i, jakoby P o lsk a  
m iale  zam iar od stąp ić  R um unii 
połać kraju  po  rzekę C zerem osz  
C zarny, P o n iew a ż  u trzym ująca  
s ię  up orczyw ie  p lotka, p od sycan a  
przez żyd ow sk ich  sp ek u lan tów , 
którzy  p ragn ą  w yk orzystać  ją  dla

Dobrze być oorndcą karteli
30.000 zło tyc h  honorarium

Crtery mrtełb rozwiązane totem Jeszcze id* v'płynęły dt Sądu NaJ-

Ruda żelazna
w Tarnowskim

T A R N Ó W , 19. 10. W  rrom t- 
dach  O cieka, Z w ierm k, S trzegoc i-  
ce  I B rzez in y  koło  D ęb icy , n a tra 
fio n o  na  duść d u że rłożj w ysok o- 
procen tow ej rudy że la za . E ks
p lo a ta c ja  p ro w a d zeń , j e s t  n a  ra-

b. r. decyzją Minlstt-.stwa Przemysłu 
i Hnndl- wniosły odwołania. Jedno
cześnie z złożeniem reknrsów zawie. 
szone kartele wszczęły Siarania o 
przywiócciile ich w prawach. Z tego  
wzglęutt odwołania kartelowe wciąż

wyższego,
Należy nadmienić, że  tdlkd stołecz

nych adwokatów piówadzącycfc sp>a* 
wy zav ^zonycl kaiłelt, utrzyma, 5 
b. w ysoce honwarla sięgające cyfry 
30-OOP

Pracown,cy samorządu terytorialnego
walcz? o em erytury

Pracownicy samorządowi domaga
ją się zrównania zaopatrzenia emery-

Obrazek
Matki Boskiej
u  i y d a

W ła śc ic ie l ap tek i na  pl. B aiiko-

Wy rk w procesie
u zamacli na rkiep Hirszfelda

W  siąd zie  O k rę g o w y m  o g ło szo 
n o  w p o k  w  p ro c e s ie  o  z a m a c h  
p e ta rd o  w y  n a  s k le p  B r a c i  H ir s z  
fe ld  przy a L  M a rs z a łk o w s k ie j. 
C s k  irto i-y  J ó ż w ie k i, k tó r y  m ia ł

rzu cić  p e ia rd ę  skazan; «oata ł bm 
2 la ta  i  8 m ies , w ięz ie n ia , O b n t' 
czev- n a  p ó łtora  roku- U czeń  N o- 
wiek* n a  rok. C aw arty  askarzony  
H reh orow icz zo sta ł m u , w innic- 
ny.

Z a  jakie szy ld y
musimy płaciC pr datek?

M. $. Wewn. wydało doniosłe w y
jaśnienie, dotyczące poboiu podatki* 
oa szyldów n t rzerz samorządów.

Ustalonym zostało, it  opodatkowa
niu podlegają nit tylke szyldy znajdu
jące się na zewnątrz kamienie, lecz 
również szy ldy w  bramach, jak i ni 
podwórzach. Te dwie ostatnie kate
gorie szyldów powinny być jednakie 
opodatkowane według niższych sta
wek, u to ze względu nc Ich mniejszą

wartość użytsową.
Nie podlegają natomiast opnda®*- 

waniu szyldy umieszczane w 1 latkach 
schodowych z uwagi na to, łe  klatki 
senodowe nit mogą być uznane ne 
miejsce publicznie cos^ępnt.

Szyldy notariuszów i komorników 
są wolne od podatku, gdyż 000wią
zujące przepisy nakazują Im oznacza
nie na zewnątrz pos es}’ miejsca azp 
dawania.

WlęzIeU w szlafroku szpitalnym
zbiegł ze szpitale na Pradze

tainego * zaopatn :niem funktjona- 
riuszów państwowych.

Co do piacown.ków kontraktowych 
objętych ogólnym ubezpieczeniem, a 
zwolnionych ze służby samorządowej 
to < wysuwane są żądania 
tymczasowego zaopatrzenia ze zwjąz 
ków samorządowych w  w vsokiści 1 
do czasu nabycia orawa do tej renty

Ze wzgięau na uciążliwe warunki 
pracy, n-acownicy sam wządu wysu
wają żądanie, aby okres wycz^tiwaz ie  S iiosobaiei prjrm ityw nym  wyir., D recki, w yd z ierża w ił ap te- --«------ » —  ̂ -----------

przez w ła śc ic ie li ,  p rzew ażn ie  dro- jte żyd ow i, k tóry , ch cą c  zach ow ać i n’a n'* PJ ’CZH v ? a A  
bnTch Y«1nłlró«r.  * I Stawę *aś wymiaru zaopatreenta wm-

no być przyjęte całe uposażenie, t. j.

CKW ARTEK, 21 P A 7D Ż .

®*15 wKiedy ranne”. 8.2o Gimna-wf .,v*ly
r V)ja- 6.46 f aty. 7.00 Dziennik. 7.15 
r a i  Aud. dla szkół. 11.15 Po-
anek muz. dla szkól p< wsz 11.40 

‘ aryka na dwa fortepiany (p ł.). 
ż ;57 ^zar s hejnał 12.03 Aud. po- 
aianiowa. 15.5-a Wiad gospod. 15.45 
,  „Jz* — aud. dla młodzieży, 16,15 
j7°r" « U  M ae1 Ofir, 16,50 P , gad. 
,  Miedza i książka. 17,15 Konc. 
w u i  17*50 Poradom: sport. I8JD0 
D ,° ra- s o o r . 18,10 Skrzynka ogól- 
Inw iT ;25 TSyty 18.35 Aud, w :ejika. 
eiw» W*Ł ' tatr Wyobraźni: „Ucz
to  A  apadkobiered" —  Chestertona. 
Pn 20 00 Konc. rozr**vn. W

n* ozy kr polska. 21.30 Aa d. 
»  l%cYPł pamięci G, Daniłowskie- 
^rżeni.?* ^ on" Kameralny. a2.5C‘ 

prasy j Kont, meteorolog.

W aruaw * B
Czwartek 31 paid; tnlkr

3śl0 Konc. rozrywk. (pluty) I4.IO 
Utwo-; skrzypcowe (pł.] 15 .i0  Kwin 
tet baionowy. 18,00 P y ty . 19.00 Konc, 
solis ów. 19.50 ?yd< kulturalne 
lW 5  Wiad. spod. 26.00 Gawęda o 
s/.iuci 22.15 Muz tan, <]płyt,). 

24.00 Dziennik.
Piat**, urna 22 października 

6-15 „Kiedy ranne". 6-20 Gimnasty
ka, 6-40 °ly ty . 7-00 Dziennik. 7.15 Mu
zyka (pł.)- 8-00 Audycji dli szkół.

.15 Aud. Jia szkól. )j.4o Harfa <rlet 
(pł.). H-57 Cza* i hejnał. 12-04 Aud. 
połudn. 15.30 Wiad. posn. l«.45 , Białe 
chusteczki" — bajka dla uzieci. 16.00 
4ud, dla cuorych. lo .!5  Koncert w wy 
konaniu Kwartetu Schrammla. 16.50 
P^g. 17-00 Odczyt. 17-15 Konc- aoli- 
s ów 17.50 Przegl. wydawnictw lg.00 
’,riad. sport, lij.10 Płyty, jg-35 Aud. 
dla wsi. jP.oO Powszchny Teatr Wy
obraźni: „Dożywocie" — kom. Al.

redry 20.00 P< gadauka muz. 2o.;5 
Konc. symt. z Filharmonii Warsz. 224>0 
Dziennik i Kom. meteorologiczny.

Warnzawa n  
1300 Płyty. 14.10 Koncert solistów. 

IS-OO Reportaż. 15.15 Muz. lekka (pł.). 
lh-Oę Płyty. 19.00 Muz. tan w  ryk. 
zespołu Rynasa. 19.5O Życie Kultural
ne 19.55 Wiad. sport. 22-00 Szkic lite
racki. 22.15 Muz, tan. z „Cafe Clubu"

pozory  firm y ch rześc ija ń sk ie j, 
p o zo sta w ił w  sk .ep ie  za w ieszo n y  [ ze wszystkimi stałym’ dodatkami.

Kołowania giełd w a r s z a w K ic h
ó J ^ ŁDA PfEMIĘlNA

Holandia 292.95, Brukseh 
10.00, Londyn 26 25, 

W )  5.29 : .̂‘̂ 9,25, N owy Jork (ka- 
o°* śzteku / 8 Paryż *7.u2, Praga 

,  3 Proc. ir ?  135-3«- burych 121.90 
,0 Proc. nr*, 'nwestyc. V em. 69.00 

ł n.  ‘nv^est, seriow'a II em 
-)rcC. k0ntr,1°̂ * dolaiówka 38.50 ; 4 
" “8-75- 4 dacyjna (w iększe) 5° 50
°he) 5 8 Ś ) • '*onso!jdacvina (dro-

oirsewowa proc. vevn{trzn4
kolefowa — 55.38, 6  proc

° w - <re(, ’ersyjna 60.25, 8 oro* 
<Proc.); 8 ń,'5rzem- pcl funt. 74,25 
^•OO, kupo, 7;  ^'emskie dolar, gwar, 
ser:a v  54 7- '®I 4ró proc. ziemskie

.033 r.) 7 5 proc. Warszawy
b80p- 5 w A I,7s (drobne) 62 18 —  
47.00, 5 ' m. Radomia 1933 roku
*>00- fi l l v- ^ y'n-c 1933 *kir  
lrn, fia ; o v °b!ig. m. Warszawy 6

» i 5  _  7 7 ^ ol»k’ JOCoO; Węgiel 
t h o w  o f i .  > L’'pop 50.75; Stara- 

C< 151 Hąbwbusch 41.00-

■ iZŁCtk Z B C l O ^ A

*żtćrari'a|, ^ dn“jiŁ-  3l.n0 -  31.50, 
*- 24 Sn Y łv to  1 ** 24-00.

-50 o * '*  ! U, 23.5 =  2 ,2 5 ;

II st. 22-5n 23 J5 jeermień
browarny 25.25 — 26-25; jęcz
mień 22-50 — *2-75; groch polny 
3° Oo — 3Z-U0, v i:toria 29.3^—314,0: 
łuDin niebie„ks |4.o0 _  ją.5f,, żffty 
15.50 —  16.0C; rzepak zimowy 61.00 
—  62.00, lern' 50.0" —  60.00, rzepik 
zimowy 57.00 — 58.00 letn: 57,00- 
58,00, siemie lniane oasis 90 proc. i 
47.Oj — 48.00; koniczyna czerw, sur 
ItłO — * IS, foala sur. 175-00—195.0C; 
ma’: niebieski s3-0(' — 33-00: mąka 1

prze* w ła śc ic ie la  obrazek  M atki 
B osk iej. N a  zw rócon ą  przez jed n ą  
s  k lien tek  u w agę , żyd  od p ow ie
d z ia ł:  „To jeb t w a sz  B óg i m nie  
Go n ie  w om o ru sza ć !"

T ego  rod zaju  p ostęp ek  żyaa  
j e s t  K arygodnym  n ad u życiem . Za
m ia st zw rócić  s ię  do w ła śc ic ie la  
o  z d jęc ie  oarazka, lub  n aw et  
zdjąć go  sam em u i  zw ró c ić  w ła 
śc ic ie lo w i, p ozo sta w ia  s ię  go po 
to, by  sob ie  u ła tw ić  zb y t tow arów  
w śród  k lie n te li ch rześc ija ń sk ie j.

P ro fa n a cja  i n ieu czc iw a  konku
ren cja  —  jed n ocześn ie .

Znalazł diament
waitcłd 1,750.udO zł.

R IO D E  JA N E IR O , 19. 10. Bra- 
sa  D razylijska d on osi znow u  o 
zn a lez ien iu  o lorzym iego  djam en- 
tu  w  m iejscow u śc i C orom andel w  
rejo n ie  zw anym  T rian gu lo  M ineL  
ro. D iam en t ten  m ający  blisko  
200 k aratów , zo sta ł zn a lez ion y  
przez „garim p eira"  J o se  C larinde  
de Sou za  i p rzed sta w ia  w artość  5 
m ilion ów  m ilre isó w  (1 .750.000  
z ł.) . W  te j sam ej ok o iic j znalezio
no sw eg o  czasu  s ła w n y  d iam ent 
„ E slro lla  de Sul" , „G w iazda Po
łudnia"

Ze szpitalu Przemienienia Pań
skiego na Praaze zbiegi 41-letni 
alcksander Rakowski, pnebYwająey 
tam na kuracji. Rakowski w dniu 9 
października- jr ; donosiliśmy, usiło
wał Zamordować sw ą żonę w domn 
prz; uL Kapitulne! 6, a następnie 
sam poderżnął sobie gardlr 

Po kiikndnlowej kuracji stan nie- 
dosziego sonobojcy f saraooójcj 
uleg' n u c  poprawie, tak, 4* w 
poniedziałek zezwolono mu na a p a w  
po ogrod: - azpua Inym. .Rakowski 
wykorzystał nienwagę portiei i 
wra* z kilkt pacjentami, wychodzą
cymi z ambulatorium wydostał się

na ulicę. Był on nbrany w bicfiuns 
szpitalną, azary szlafrok szpitalny, 
własne buty 1 czapkę.

Natychmiast po zauwaienh u* 
ueczk więźnia, rozpoczęta poecig. 
N ie dał on jednak początkowo wyra
ka. Dopiero wie-rorem patrol policji
apustrzegl n« uL Rybak i m ężczyzn- 
k tó ir  najridoj. policjantów rOzpocsą 
ucif. ckę Był to Raaoit-ski. ■'olkjaffl 
ci bes trudi dugonili oaiabioneąo 
więzrJl i odstawili do szpitala Prz* * 
mieriie ua Fańskieguv gdzie przy ft - 
go tóżki wystawiono poatonuw i 
polie/jny.

L .  C Z A P I Ń S K I
W  B f ł g a W A

26.S.A\FIA 31, 
• • I .  W B U P I

MnciOBiiiiui M K g  'jottour
R ererat sp ortow y  „A B C “  w p row ad sr  s ta łą  k ron ik  ■, sportow ą  

p row in cjon a ln ą , ntóra u k azyw ać s ię  będ zie  c  ty d r ień .
P ro sim y  w ięc  za in tereso w a n y ch  o  n a d sy ła n i' w iad om ośc i !  in* 

form acyj o  zaw od ach  .portow ych  
„K ron ice"  pod a d rejem  R edaacja  
sza w a , A l. Jerozo lim sk i 121.

w  c e lu  w yk orzystam  ic h  w  
„A BC " łle fe r a t  sp ortow y , War*

V O . T  f T A H I S L ć l W i f l f *  
SKIE r LWOWSKIE
Staiiisfciwów Revera —  R. D. T.

3:2 (2:1) mistrz, kl. ,R". Tesp. (Ka
łusz) —  Jedność 3:1 (2:1) mistrz 
kl. „B

Nadw urna. Bystrzyca — Frółom
1:0 ( 1 :0) mistrz, kl. „AL 

Rypnc R ypie —  Górka (Stanisła 
w ów ) 1.4 (1:0) mistrz, kl. „AL.

BroszniBW. Strrelec —  Pokucie 
(Kołomyja) 8:3 43:2) mistn ,A”.

Aaiusz. Strzelec- —  Admira 2:1 
(1:1) mistrz, kl. „B”. Strażak (Ryp  
ne) —  Kałusz 4:1 (2:1) mistrz, kl.

MOirasteno s.ca św it a -  Stanista- 
vovia 3:0 (.2:0) mistrz. „B”. 

LWOWSK/ LIGA OKRRGOMA 
Lwów. Czarni —  Resovia (Rze-

f! iadomości gospodarcze

pszenna gat. I 47-00 — 5000, "at. ))
38.00 -  4TiAa pastewną 2<,-00 -  
25.0C, żytnia gat. 1 Są 00 —
35-00, gat. 11 2 7 -2 8 , razowa 2700 — 
23-00: otręby pżzenne grube J6.75 — 
17-50: średnie 15-75 — ł6-5o niałKie 
lŁ.7c — 13.50, żytnie 15.50 —
16.00; makuchy lniane 22 25 — 22.75; 
rzepakowe 19.75—20.25; śrut* sojowa! 
24.50 — 25.00, słonia prasowana (żyt 
nia) 8.00 — 8.50, siano słodkie pra
sowane 11.00 — 12.00, prasowane
9.00 — 11706, I

EKSPORT WYROBÓW HUTNIC
TWA ŻELAZNEGO WE WRZEŚNIU 

Eksport wyrobów hutnictwa że
laznego we wrześniu r. b. wyniós' 
ogółem 13.743 ton, a  więc o 1.794

—ów ) 3:0 (2 :0 ), Lechia —  Korona 
CSamLorj 7:1 (1:1). KKS —  ^ogoń 
(Stryj i 1:0 ( 1 0 ) .  Ukraina — Czu- 
vaj (Przemyśl) 2:1 (0:1'

Pro2mvśŁ polonia —  Pogoń Ib 
(Lwów) 3:2 (1 .2).

Diahobycz. Junak —  Hasmonea 
(Lw ów) 2:2 (1:1).
TABELA MISTRZOSTW KL. „A" 

W  STANISŁAWOVIL
gier punkty bramk5

I d z . e s z  z  p r ą d e m  c z a s u ,

czytając A R C

ten, t, j. 7.86 proc mniej niż w  
aierpnia r. b.

N« leży przy tym zaznaczyć, że na 
stąpiły pewne zmiany w k ’9runKO- 
wości naszego eksportu

PROJEKT USTAW Y O iZBACH 
APTEKARSKICH '

W ,yeh dniach odbyto się w  Mul, 
O. S. łączne posiedzenie sekcji ad- 
n imstracyinej i farmaceutycznej 
Państw. Naczelnej Rady Zdrowia 
na którym rozważano projekt usta
wy o Irbr.ch Aptekarskich, Zebrani 
wypowiedzieli się za wprowadzeniem 
,zb w  życie. W dyskusji przeważ"! 
pogląd, iż do Izb powinny wchodzić 
tylko osoby wykonywujące czynni* 
zawód aptekarski, przy czym pr"wo 
czynne i bierne przysługiwałoby fas i

maceutom po trzech latach pracy 
-awodowej. W okresie tych trzeć1 
lat dla młodych farmaceutów u-tnlał 
by tylko przjm us podlegania jurys
dykcji Izb. Niestety nie było poru- 
d a n  zagadnienie odżvdzeiir. stenu i 
farmaceutycznego, co jest kwesi ią 
ogromnie ważną i pite?

SPRAWY D FftryO W fl 
EMIGRANTÓW Z POLSKI 

Przy załatwieniu wniosków dewi
zowych dla emigrantów zwraca się 
uwagę, aby sumy które emigranci 
zamierzają wywieźć za gianteę. by
ły pouawane w walucie obo* , We 
,wniosku do Komisji Dewizowej nale 
'ży iednocześnie podać rewrowartość 
i"'i -uniy w złotych.

Kwoty 200 i t  od paszportu emi- 
g"anci powinni wywozić w  walucie 
obcej, g, nie w  złotych.

Emigranci przybywający już x 
cdpow.ednią waluta obcą do krajów 
imigracyjnyeh uchronią sie od Wy- 

zysku i strat przj zmiauie waluty.

Revtr* 6 9:3 15:5
Rypne 6  9 3  15:7
Górtt’ 6  8:4 12:8
Strzelec 6 8:4 14:11
Bystrzyc*. 6  6:6 8:9
Pokucie 7  6:9 12.2-3
R.D.T A 3:9 9:i3
Profoiń 7 1:13 6:15
WILNO
■ Mecz bokserssi rozegrany w Wil

nie oomiędzy Elektritem mioiscowym  
a Sokołem (Gniezno) zakończył się 
zwycięstwem Llekrritu w  stosunku 
10:6.

Poziott walk niezbyt wysoki. Za
wodnicy oou drużyn wykazali małe 
przygotowanie.
OSTRÓW WLKP

HCP <Poznań) —  Ostrowja 11:3.
I Mecz bokser&u pomiędzy powyt-- 

: zym  drutynan': zakończył się
zwycięstwem gości w ftosunku 11:5, 
Którzy fizjByite w y raf nie jrzewyż- 

srali miejscoi ch. W „musze ’ Stemp- 
niewicz (HCP. rycrał irzez ko. z 
lakubowskin (U s f .)  M'aga musza 
Wolni*kowski (HCP]' bije na punk
ty Tasiemskiego (O ), w. pfo t owa 
.Sojka (O ) biie na punkty Ziętka 

(HCP), w. leKk-a Sobczak (HCP) i 
Sooczak (Ostr.) zakończyła się w y
nikiem remisowym, w pótśn.dma 
B'aszczyk (HLP) znosautował w  
pierwszej rundzie Jarczvr,skiego (O ), 
w. średnia Stasiak tHCF) wygrywa 
przez techn. ko. z Matolepszym, w. 
półciężka Lepcęyński tOs.r.) bije na 
punkty Przybylaka (HCP;, W wa- 

-  -ięikiej Cstrowia oddala punktyd„e

nika. Sędziów ^ w  rmg»i ) s& poitirt" 
p. Przepióra z Poznania (ci.'- 

P1ŁK4 WOŹWĄ
WKS Old boye —  O stm .ia  OIJ 

ooye 4:1, bramki strwIiU po dwM 
kpt. Kowalewski b. reprem -,t„ :yjny 
gracz ŁKS i por. Bogacki dut Ostr* 
wii honorowy punkt zdobył Lechc - 
w itz.

Na. dzień 31 paźdz. b. r. Sokoł (Po
znań ) rozegra mecz bokserski z O 
strowią, Sokół przyjeżdża z Majeh- 
rzyckim i Pelą na czeie.
P D 7 M A N

Do finałowych rozgrywek o mi
strzostwo Polski w  hokeju na trawie, 
które rozegrane ostaną w dniach 23 
i 24 bm. zakwalifiko’ ary aię .zastę
pujące drużyny: Wojskowy Klub
Sportowy i Czarni z P trnJtiia, S?«G 
1-  z Gniezna, i Kub Hokejowy Si* 
mianowice ze śiąska.

Rozgrywki odbędą się systeni*m 
pucharowvm.
ŚLASR

Dalsze spotkania r iiKai'SKie o mi
strzostwo ligi śląskiej dały następu 
jąc wyniki:

Naprzód —  Lfpiny — Słowian Ka
towice 8:2.

śląsk Świętochłowice — Concw- 
dir Knurów 1:1.

olask Świętochłowice — Czarni 
Chropaczów 1:1.

Wawel Nowa W ieś —  Concordia 
Knurów 4:1.

Sla ia Ruda*— K. S. Chorzów 3:4.
Policyjny K. S.—Do Katowice 2:0.,

POMORZE
Rozegrany w Bydgoszczy mecz 

pięściarski o łfużynowe mistrzostw1*1 
Pomorza lom iędzy vVKS Flota (G dy
nia), a kolejowym P W. (Byd
goszcz) zakończył się zdecydowa
nym zwycięstwem floty w  Stosunki 
12:4.

W  Grudziądzu nastąpiło zamknię
cie sezonu lekkoatletycznego. Z tei 
okazji odbyty się zawód}*, w ktÓTCh 
Cackowska ustanowiła dwa - nowe 
rekordy Pomorza: w  rzucie kulą e- 
hurącz osiągnęła 17.10, a w rzucie 
dyskiem oburącz 54.60 m.

V, meczu piłkarskim o mistrzostwo 
Pomorza WKS. Gryf ooKonał KS Ci
szewski —  (Bydgoszcz) w stosunku 
2:0 (2 0 ). Gryf okazał się drużyną 
lepszą. Pokazał dobrą grę zespołowa, 
która u Ciszev.skiego mocno siwan-

WGj.>werem 2 powodu braku zaw ód-licowała Widzów około trzy tysiące.
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p r z e d s t a w i  ceh  g r u p  r e g i o n a l n y c h
u marsz. Cara

łk retar ia t m arszałka Sejm u sy tu a c ji polityczn ej w kraju . Spra  
*u-zesłał do pra3y  ̂ kom unm at z  w ozdan ia  te rtały s ię  przedm io- 
d n ia  19 p aźd ziern ik a  treśc i na- j tem  d ysk u sji i rozw ażań, jak ie  
■tępi ą o e j:  I od zw ierc ied len ie  na teren ie  par-

•W dzisiejszym odbyło się lam entarnym  znajdą  n astroje  pa
n u jące  w  tej ch w ili w  sp c łeczeń -pud przewodnictwem marszałka 

vj«jmu posiedzenie przedstawicieli 
pai lamentarnych grup regional
nych, na którym omawiano zł gad- 
taeuia związana z najbliższą sesją 
Sejm a ora* pracą poetów w tere
nie".
P o o itd zen ie , o k tórym  m ów i 

k om unikat trw ało  od g. 10-tej r a - 1 
ł o  dc 4 po p ołu dn iu . W zebraniu  
w zbili ud zia ł n ast, p o s ło w ie : H ep  
p e, H an nebach , Brzęk, O siń sk i, 
W adow ski, B ołądź, S w idzińsk i, 
F ;m onow , P odo3ki, Sch atzel, S ta -  
rzak, G ładysz, M arch lew sk i, P u 
ław sk i. Z p uw yższej lis ty  n azw isk  
w id ać, i i  w  zebraniu  w z ię li w y- 
łączn ie u d zia ł p rezesi lub d e leg a 
ci grup reg i m a ln y ch  w  za stęp 
s tw ie  n ieob ecn ych  prezesów . Po- 
satjrm żad n ych  p osłów  na zebra
n iu  n ie  było v

Jak s ie  d ow iadujem y, przedsia  
w ic ie le  gru p  reg ion a ln ych  zda
w a li ob szern e  sp raw ozd an ia  o

stw ie .

S praw y u tw orzen ia  n ow ych  
grup p o lityczn ych  w S ejm ie , po
dobno w ca le  ni® p oruszano, n ie  
pow zięto  rów n ież  żadn ych  u- 
ch w al. O statni przem aw iał p. 
m arsz. Car, reasu m u jąc w yn ik i 
obrad.

W s p r a w ie  rep resji  p r a s ^ y c h
litłetwencja Związku Elzienn <anv

rj premiera Szadkowskiego
P rezyaium  R ady M in. kom u

n ik u je:

W dn iu  19 bm. p. prem ier  gen . 
Sław oj - Sk ładkow ski p rzy ją ł n r  
D ółtoragod iin nej au d ien cji dele
g a c ję  Związku D zien n ik arzy  w  
osobach  p rezesa  Z w iązku płk.

T y l k o  p i  z « z  2  a l ®  d o b ę
mieszkańcy Lydoy mogj upuszczać mieszkanie

Osipe rep res je  w  Palestynie
JERO ZO LIM A, 19. 10. W S y r ii 

u form ow ał s ię  n ow y N aczelny  
K om itet A rabslp . W sk ład  jego  
w esz li cz łon k ow ie  d a w n eg o  Ko

m itetu , k tórzy zb ieg li z  J ero zo li
my o ia z  p ięc iu  nacjon a listów  
arab sid en  z Iraku, E g ip tu , S yrii 
i L ibanu , k tórzy  brali u d zia ł w  
kong t e s ie  arabskim  w  m iesiącu  
w rześn iu  br.

W P a le s ty n ie  n ie  u sta ją  nadal 
z jed n ej stro n y  w y stą p ien ia  an-

Parlam entarna grupa a s m a io w a
w sprawie sytuacji , w szkolnictwie
W  dm u 19 b. m. odbyło s ię  po- 

•ied ^ en ie  parlam en tarn ej grupy  
o św ia to w ej posłów  i senatorów . 
N a p osied zen iu  tym  przy rozw a
żen iu  n a jw a żn ie jszy ch  spraw  ajc- 
tu a m y ch  i  d ziedzin y  szkoln ictw a, 
om aw iano sy tu a c ję  w ytw orzoną  
zarząd zen iam i w  stosunk u  do 
Z w iązku N a u czy c ie ls tw a  P o lsk ie 
go.

J ak  brzm i o g ło szo n y  kom uni
k at „w  w yn ik u  jed n o lite j k ry ty 
czn ej o p in ii w  o d n ie s ien iu  do po

w yższych  zarządzeń , zlecono pre
z y d iu m  sp recyzow an ie  s ta n o w i
ska gru p y  w  tym  pi zed m iocie . 
Stan ow isk o  to po zaakcep tow an iu  
przez p len arn e p osied zen ie  grupy  
w dniu  30 b. m . zo stan ie  p rzed ło
żone rządow i" .

N a  p osied zen iu  p rzew od n iczy ł 
p. B eczkow icz, b. w ojew od a  w i
leń sk i. U ch w ała  k om isji św ia d 
czy o w sp ó łd z ia ła n iu  lew icy  sa 
n acyjn ej ze  zw olenniK am i „pu ł
kow ników ".

S z a r a  em inencje
Klubu Demokrćtycznega

... iW ileóskie „Słow o" om aw iając  
l is t*  człon ków  zarzadu  „K lubu  
D em okratycznego" p isze :

po-tjżfazej liść*; brak jednej 
osobistości, któia odgrywa rolę sza
rej eminencji w Klubie, a równocze
śnie spvśiód członków Klubu posiada 
rzeczywiście poważniejsze wpływy w 
PPS Jest tuą senator Henryk Ka 
weckl były sicem inisier spraw w e
wnętrznych. Zakulisowa rola • tego

świetnego znawc„ arówno sanacyj
nej jak i onozycyjnej tewiey, > za
razem energicznego i obrotnego puli 
tyka, jest pierwszorzędnej w ag i 
Wiceminister Kawecki jesz zdecydo
wanym przeciwnikiem koncepcji płk 
Koca i wypowiedział jej wojnę na 
śmierć i życie. Chociaż więc n iee i 
dzialny dla o iinii publicznej — sena
tor Kawecki bodzie duszą i sprężyną 
montującego sie 'ednolitegc frontu 
lewicy".

Sow iety zaatakuja Japonią
za pośrednictwem Mangoli!

TOKIO, 19. 10. W ed le  w iadom o  
śc i otrzym anych  z  U łan  - B ator  
p rzym ie ize  z 1936 r. m iędzy So
w ie ta m i a M ongolią  Z ew nętrzną  
m a b y ś  zlik w id ow an e. D ecyzję  tę  
m iał p ow ziąć S ta lin  w  celu pozw o  
len ia  M ongolii Z ew n ętrzn ej w zię-

tyzyd ow sk ie i ant.ybry tyj skie, z 
drugiej rep resje  w ład z a n g ie l
skich w obec A rabów .

Jed n a  z  ko lon ii żyd ow sk icn  w 
połudn iow ej P a le s ty n ie  b y ła  u- 
b ieg łe j n ocy  o strze liw a n a  przez  
40 m in u t przez p a ity za n ck ie  od
działy  araosk ie . Z aalarm ow ane  
przez rak iety  od d zia ły  p o lic ji a n  
g ie lsk ia j rozp oczęły  sy stem a ty cz 
ną  w alk ę z n apastn ikam i. Arabo
w ie  por o sio n ą  ogn ia  w y co fa li 
się  i rozp roszyli.

W  pobliżu  m ie jsco w o śc i Gazy, 
na krótko przed n ad ejśc iem  po
ciągu  zd ążającego  do E g ip tu  w y
kryto na to rze m inę dynam itow ą, 
którą zdołan o w  porę usunąć.

R ząd o g ło s ił szereg  w yją tk o 
w ych L arząazen rep resy jn ych . 
O głoszon o m . in . l i s t ę  dom ów  w  
ok o licy  Jerozolim y, H ebronu  I 
L yd cy , k tóre zo sta n ą  zbu i sone

za pom ocą dynam itu  w  raz ie  po
w tórzen ia  s ię  aktów  terroru.

W L yddzie  w p ro w a d za ło  duro
w e p rzep isy  p o licy jn e , k tóre n ie  
p ozw a la ją  m ieszkańcom  op u sz
czać dom ów w  p rzeciągu  22 go 
dzin  na  dobę.' M ieszkańcom  po
zostaw ion o  ty lk o  d w ie g od zin y  
na za ła tw ien ie  in teresó w  i  zaku
pów n a  m i e ś c i .  Z arządzeni* to  
będzie ob ow iązyw ać ao  ch w ili 
sp ła cen ia  p ierw szej częśc i kary  
zb iorow ej, jak ą  w ład ze b ryty j
sk ie  n a łoży ły  na  m iejscow ą  gm i
nę po podp alen iu  lo tn isk a .

Szereg zarządzeń  w yd an o  rów 
n ież  w Jerozolim ie. P ię ć  bram  
zn ajd u jących  s ię  w  śred n iow iecz  
nych  m urach  o tacza jących  S>arą 
Jerozolim ę zaopatrzono w  potęż
ne że lazne sz ta ch ety , k tóre będą  
m ogły  być w  każdej chw ali zam 
k n ięte

S tieży ń sid eg o , w icep rezesa  red. 
W ierzyńsk iego  i sek retarza  ge
n era ln ego  dr. K ozłow sk iego  oraz  
p rezesów  S y n d y k a tó w : krakow 
skiego —  red. dr. F la ch a , łódz
k iego  —  red  Gumko w sk iego , po
zn ań sk iego  —  red K ęd z.orsk iego  
i w arszaw sk iego  —• red Gro- 
stern a .

D e leg a cja , w ręcza jąc  obszerny  
m em oriał, zw róciła  u w agę pana  
p rem iera na  w ie lk ą  ilo ść  k o n fi
sk a t prasow ych  w  o sta tn ich  ty
god n iach  oraz na  w y ją tk °w ą  n ie 
jed n o lito ść  w  sto so w a n iu  tych  
rep resji przez od p ow ied n ie  w ła 
dze p o szczeg ó ln y ch  okręgów  ad 
m in istracy jn ych . W sk azu jąc na  
w ielk ie  tru d n ośc i, k tóre  w yn ik a  
ją  stąd  d la p ra sy  w  je j codzien 
nej p racy , d e leg a cja  prosiła  p. 
prem iera o  u reg u lo w a n ie  tej 
sp raw y w  sposób  zgod n y  z du
chem  ob ow iązu jących  p raw  i Je

d n o lity  n a  ca łym  teren ie  paA- 
stw a .

P a n  p rem ier  w y ra z ił są d o w o  
len ie  z ze tk n ięc ia  s ię  z  przedata- 
w ic ie 1 ami org a n iza cji d z ien n ik a f  
sjrtiej i  za^naczyi na w stęp ie  *wój 
życz liw y  stosunek  do pras: i W  
zadań . N a stęp n ie , cha* ak teryzu- 
jąo  o g ó ln ą  sy tu a c ję  p o lityczn ą  
kraju , om ów ił szczegó łow o  przed  
staw ion y  przea d e leg a c ję  cało*  
k sz ta łt  za g a d n ien ia  i p oszczegó l
ne fak ty , oraz zap ow ied zia ł w y 
d an ie  w czasie  n a jb liższym  od p o
w ied n ich  zarządzeń  dla w łada  
ad m in istra cy jn y ch  ce lem  u ss 1 
n ięc ia  ob ecn ych  n ied om agad .

W końcu p. prem ier  n ad m ien ił- 
t e  ce l ten  w ym aga  odpow iednio*  
go  w sp ó łd z ia ła n ia  rów n ież  ze rtra  
ny p ra sy  i zw rócił s ię  o  to z a  po* 
lem  do ob ecn ych  jej p rzed staw i
c ie li.

N ie d y s k re tn e  & / U r ! e
pfud adresem cenzury

W ileń sk ie  „Słow o" p isze :

„Oa połowy ubiegłego tygodnia 
cenzura warszawska zezwala na za
mieszczanie informacyj o zmianie rzą
du. Na skuiek zmiany polityki cenzu
ry mogiy się uaazać pogłoski o gabi-

binede -dnistra Orabows óego, a w  
dwa dni póżniei o gabinecie wojewo
dy Grażyńskiego. Bardziej interesuj* 
.ednal: pytanie, jakie byty motywy, 
dlr których w pierwszej połowie poi 
dzicrnilyi cen urn. zabraniała pisać o  
zmianie rządu, a w  drugiej zezwala".

P  /  g _ T Ą  Ol— Zońgmba
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N iebezpieczeństw o strajku u rzę d n ik ó w
zagraża natfai FrancJ

PAR YŻ, 19. 10. W torkow e po
sied zen ie  rady m in istrów , zakoń
czyło  s ię  u ch w a len iem  kom prom i
sow ej form u ły  w  sp ra w ie  żądać  
urzędników  p ań stw ow ych  R ada  
m in istró w  p ostan ow iła  przyznać

i t a  g i e ł d z i e  n o w o j o r s k i e '
Fala kapitałów auropejskich

o d w r a c a  s fę  o d  ifim eryk l
PAJLY2, 19. 10. P a ry sk ie  koła  

f in a n so w e  i gosp od arcze  są  pod 
w rażen iem  za łam an ia  s ię  g ie łd y

Znamienne
interwencie

W zw iązku  ze sp raw ą zakładów  
K in d lera , w k o łach  p o lityczn ych  
u w ażają  za zn am ien n y  ia k t , że  
przeciw ko przygotow an ej ju ż  
tran sak cji sprzed aży  fab ryk i E i
tin g o n o w i in terw en io w a li m. inn. 
b. pose! W aszk iew icz  i płk. K ow a
lew sk i.

c ia  czynnego u d zia łu  w  w o jn ie  
p rzeciw ko J ap on ii bez b ezp ośred 
n iego  a n gażow an ia  w  n ią  R osji 
S ow ieck iej. J ed n o cześn ie  r*ąd so 
w ieck i zam ierza  nad al u d zie lać  
M o n g ^ ii Z ew nętrznej pom ocy w .  . . . . .
form ie  d ostaw  w ojsk ow ych  i t. d. P O D R Ó Ż U J  S A f j f O Ł O T f e l W

N.ebywafa afera emigracyjna
Tajemnicze biuro p. LondyósHlej

wystawiło kilkudziesięciu ży d o m  paszporty
1RUKSELA. 19. 10. Organ pol

skiego wychodźctwa w l*ens „.Narodo 
wiec" donosi O tajemniczej aferze

Tramwajarze
łódzcy

uzyskali podwyżkę
ŁÓD2, 19. *0. W dniu dzisiejszym 

inspektor ministerialny; ,j. Wroblew- 
SkJ wydał orzeczenie* arbitrażowe, u- 
stalające nowe warunki pracy i ptacy 
w  tramwajach miejskich w Lodzi. 
Według tego orzeczenia mają pracow
nicy tramwajów otrzymać podwyżkę 
płac w wysokości 9 proc., a ponadto 
podwyższone zostały normy urlopo
we.

20-tu żydóy. —  obywateli polskich, na. /eznałs ona, że 
których aresztowano w Belgii i u- 
mieszczono w więzieniu w Leodium.

Członkowie tajemniczej „wyciecz 
ki" żydowskiej nie chcą udzielić 
wsad/om belgijskim żadnych wyja
śnień w jaki sposób otrzymali pasz
porty emigracyjne, wystawione 
przez starostwo grod-Jdc Warszawa- 
Północ. Jak wiadomo, paszpor-y 
emigracyjne może Otrzymać tylko 
ten, kto przeds awi kontrakt na pra
cę w jednym z państw zagranic? 
nych. Na podstawie taKiego kon
traktu udzielana jest wiza wjazdo
wa. W szyscy aresztowani żydzi kon
trastów takich nie posiadają.

Zagadką tajemniczej wycieczki 
żydowskiej wyjaśniły nieco zeznania 
matki jednego z aresztowanych, któ 
ra przyjechała do Belgii i prosiła po 
licję brukselską o zwolnienie jej sy-

paszporty dla 
wszystkich aresztowanych były wy 
stawione przez biuro niejakiej pani 
Liondyńskiej, mieszczące się w Wat 
szawie przy ul. Tłomackie 6. Właści 
eiclk biura p. i.unayńsl.a sama za
mieszkuje w Paryżu i ma być pOdob 
no osobą bardzo ustosunkowaną 
W ystawiła oni- żydowskiej wycięci 
ce kilkadziesiąt paszportów w cenit 
około 100 zł. każdy. Część z oeób 
biorących udziai -  wycieczce pozo
stała w Pary żu, a wszystkich męż- 
czj zn, którzy znajdują się w wieku 
poborowym, żandarmeria francuska 
przCKazała do Belgii, gdyż przybyli 
oni do Francji przez granicę belgij
ską.

Tajemnicza afera wycieczki żydów 
skiej i równie tajmnrrezego biura p. 
Londyńskiej wymaga jak najszyb
szego wyjaśnienia.

n ow ojorsk iej, k tóry  to  fa k t s ta ł  
s ię  e r a  w ie  naczelnym* punktem  
za in tereso w a ń  dnia d z is ie jszego .

G iełd a  p aryska , n a tu ra m ie  n ie  
mOgła s ię  oprzeć fa l i  zn iżk i, jak a  
począw szy od N ow ego  Jorku, 
p rzeszła  d ziś poprzez w szystk ie  
g ie łd y  św ia to w e . W każdym  ra
z ie  zn iżka ta  w  P aryżu  b y ła  s to 
sunkow o n iew ie lk a , o  i le  chodzi 
„arówno o kursy fra n cu sk ich  pa
p ierów  p ań stw ow ych , jak  i fr a n 
cu sk ich  akcyj przem ysłou-ych.

F ran k  tra n cu sk i n a to m ia st  
w yraźn ie  sk orzysta ł ze  z łe j  ko 
n iu n k tu ry  n a  g ie łd a ch  m ięd zyn a
rodow ych. F ra n cu sk ie  k ap ita ły , 
ulokow ane w  A m eryce, ja k  rów 
n ież  i na rynku an g ie lsk im , sp ło 
szone k rachem  g ie łd y , w racają  
do F ra n c ji, co  sp ow od u je  sta ły , 
pow olny  w zro st kursu  franka  
zarów no w ti-ansakcjach  gotów 
kow ych. ja k  n a w et ju ż  i w  tra n 
sak cjach  term in ow ych .

W  zw iązku  z powyższym i w  ko
ła ch  g ie łd o w y ch  P aryża  w ypow la  
dane sa  n a w et op in ie , iż  kryzys 
am eryk ańsk i możie tym  razem  od

b ić  s ię  p om yśln ie  na fin a n sa ch  
eu rop ejsk icn , gd yż  jeg o  w yn i
kiem  bzpośrednim  b ęd zie  odw ró
cen ie  fa l i  k ap ita łów  eu rop ej
sk ich , szu k ających  o sta tn io  s ta le  
za tru d n ien ia , a  , przede w sz y s t
kim sch ro n ien ia  w  A m eryce, spo- 
v ro tem  do E uropy.

u rzędnikom  p ań stw ow ym  p od w yż
k ę w  w ys. 100 franków  1  term i
nom  p ośred n im  m ięd zy  1  paź
dziernika —  ja k  żąd a li urzędnicy; 

—  a  1 sty c z n ia  —  jak  r*ąd prw- 
jck tow a l początkow o t. j .  od 10 
listop ad a  1937 r.

W  od pow iedzi n a  decyzję  rządu  
n a cze ln a  o rg a n iza c ja  zw iązk u  
urzędników  pań stw ow ych  o g ło s iła  
kom unikat, w  k tórym  zapow iada, 
iż  projek t u ch w a lo n y  przez  raa*  
m in istró w , je s t  d la  urzędników  
p ań stw ow ych  n ie  do p rzy jęc ia .

O drzucanie przez o rg a n iza c je  
u rzędn icza  kom prom isow ego p ro  
tektu , . uchw alonego  ' przez rada  
m in istrów , m oże w y w o ła ć  pow aż
n e  k om plikacje, zw łaszcza , t e  po* 
szczeg ó ln e  org a n iza c je  u rzęd n 1 
ków  p ań stw ow ych , jak  np. poca  
tow cy , za jm u ją  stan ow isk o  sp e 
c ja ln ie  n iep rzejed n an e , p rąc  n a 
w et do a k cji stra jk ow ej,

Konwersja pożyczki zapałczanej
na forum sejmowym

N a n ad ch od zącą  r e s ię  c ia ł u- 
staw od aw czych  wnojJ M in ister 
stw o  S k am u  projek t u sta w j o 
k onw ersji P ożyczk i Z apałczanej. 
D zięk i zm n iejszen iu  oprocento

w a n ia  pożyczk i o  S w  d z ia le  
o b słu g i długów za g ra n iczn y ch  
zaoszczęd zon a  zo sta n ie  Kilkunu- 
lion ow a kw ota. K on w ertja  um oż
liw iła  rów n ież  p o ta n ien ie  zap a
łek.

Robotnicy wileńscy
przeciwko żydowskiemu strajkowi

wW IL N O , 19. 10. D ziś , jako  
dniu  strajk u  p ro testa cy jn eg o  ży-

Jalov/& a y sk u sje
w komitecie n;e>nterwencii

L O N D Y N , 19. 10. D z is ie jsze  po 
sied zen ie  podkom itetu  n ie in te r 
w en cji pod przew odnictw em  m in. 
E dena trw ało  3 i pół god ziny . B ę
dzie ono kontyn u ow an e ju tro  po 
połud n iu . S y tu a cja  narazie  pozo
sta ła  n iew y ja śn io n a , ale w idoki 
kom prom isu są  n ik łe. W łochy i 
N iem cy od m aw iają  d ysk u sji na 
tem at p lanu w y su n ię teg o  przez  
F ra n cję  i żądają  pow rotu  do dy
sk u sji nad p lanem  bryty jsk im  z 
lip ce  rb. S ow iety  u trzym ują  na

dal sw e  stan ow isk o  że u d zielen ie  
praw  kom batantów  rządow i gen . 
F r a n io  n a stą p ić  m oże dopiero  
w ów czas, gdy w szy scy  o ch o tn icy  
zostaną z H iszp an ii w y co fa n i.

W Y T W Ó R N I A K o n fe k c ji d zie c ię c e j PALTA •  K .  J A R K I E W I C Z  
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S p rze d a ż H u rto w a i d e ta liczn a  
Honjrujeniy Bony KUPjEC POLhfti

Tygodniki Z. M. P.
W  n a jb liż szy m  cza sie  Z. M. P . 

rozpocznie w yd aw an ie  dw óch  ty
god n ik ów . ak adem ick iego  i w ie j
sk iego . N um er październ ikow a  
m iesięczn ik a  „Mlodn P olska"  uka 
że s ię  z końcem  m ies ią ca  w  po
dw ójnej ob jęto śc i i b ęd zie  n ad al 
sta n o w ił p ism o id eo lo g iczn e  or
g a n iza c ji.

dów  w ięK szosć sk lep ów  i la ic łs -  
dóvT tyaow sK ich  w  W iln ie  b yła  
do p o iu d n ia  zam k nięta . W w ie lu  
m iejsca ch  żyd zi u s iło w a li urzą
dzić d em on strację  p u b liczna , po
lic ja  jednak  n ie  dop u ściła  ao te 
go, za trzym u jąc k ilk a n a śc ie  osob , 
za zak łócen ie  spokoju  p u b liczn e
go. U ję to  rów n ież paru  a g 1 ta  to
rów k om u n istyczn ych , którzy u si 
łow ali k o lp ortow ać ulotk i o tr e 
śc i w yw rotow ej.

C h arak terystyczn ym  jest,, że  
k lasow e zw iązki zaw odow e oraz  
Z. Z. Z. w  W iln ie  n ie  pom erały  
stra jk u , lecz  od n io s ły  s ię  do n ie
go n eg a ty w n ie . W  k ilku  przedsię
b iorstw ach  żyd ow sk ich  robotn i
cy  s ta w ili  s ię  do Drący, lecz  n ie  
byli dopus zez an i do w a rszta tó w  
przez sw y ch  p racodaw ców . Zapo
w ied z ie li oni w obec tego , że w  ra
z ie  od m ów ien ia  za p ła ty  . za  ten  
dzień  o g ło szą  strajk .

REDAKCA: Warszawa, A!, lerozolimska 121 Telefony 666-62 [sekretariat) 666-99 (ogólny). Oddział miejski
„ABC" Al lerozolimska 3 a. Tel. 68.333 przyjmuje interesantów cooz ennie w godzinach 16 30-19 .30  

ADMINISTRACIAi Warszawa, Al. lerozolimska 121. Teł. 3(j9-33. Kantor prenumerata Al. lerozolimska 3 a
1 piętro Tel. 8-18-3? Zarząd i Dziai Ogłoszeń: Al. jerozolimska 3 a, teL 727-33. Konto P. K. O. 234L0
Skrzynka Pocztowa 745. Adres telegraficznj -  ABC Warszawa.

PRZEDŚTAW1C1ELSTWA: Łódź. Piotrkowska ,fC  TeL 111-44. Biuro czynne w goaz. tO— 13 i 13—18. Poznań.
87 Grudnia 2, Włocławek, Cyganki 34, teł. 135.

PRENUMERATA: miejscowa (z odnoszeniem ao domu) 1 na prowincji z* 2.30 miesięcznie: wydacie B wraz 
z dziełami Sienkiewicza zt. 3-30 miesięcznie. Za granicą zł. 4.00. Wyd. B (z premią kuążkową) zł. 5.50. 
W Austrii, Czechosłoy-acji. W. M. Gdańsku i na Węgrzech cena prenumeraty jak w kraju.

C e n y  o g ł o s z e ń ; za mieisce wysokości ł milimelra przez s/erukośC ledne) szpal
ty (na wszystkich stronach po 6 szpalt): na l-ei stronie — 1 z),

w tekście (wśród artykułów) 70 g*., w -tklamach (wśród ogłoszeń) — 50 gr na ostatnie! strome — 
.'0 gt Notatki reklamowe -  1 zł. Komunikaty > wyjaśnienia — 1.50 zt., opisy specjałne — 3 zł lekarskie 
3C g- Ntkiologia 00 30 gt Drobne po 20 gr. za wvraz duże litery w ogłoszeniach „drobnych” liczy się za 
oddzielne wyrazy — tłusty druk — oodwóin e. Notatki rek>arnowe oznacza się cytrą (N ), a komunikaty —
wyjaśnienia cyfrą (K.) Za terminy druku ogłoszeń Administracja nie odpowiada.

Dział ogłoszeń: Alej? lerozolimska 3 a biuro czynne od godz. 9 rano do 6 w*ecz Tel. 72733. 

W ydaw ca: Spółka W ydaw nicza „ABC" Sp. z ogr. odp.
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